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W arszawa (Hat). P rzy soliotniem ciągnieniu 
miljonó^ ki wygrane padły na Nr. 0,963.950 i 
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N ienaturalny paict staónuścitfta chłopskiego 
i  praw icą, reprezentującą interesy obszarni­
ków  i w ielkich przem ysłow ców , mc w y trz y ­
m ał pierw sze] próby, jaką ra ta ja być dla niego 
sprania reform y rolnej.

G dy ten pakt był zaw ierany , zw racaliś­
m y uw agę, żc w  znacznej .części społeczno - 
gospodarcze in teresy  tych grup, wiejskiej 
i miejskiej m ianowic.e, są tak  zasadniczo różne 
i rozbieżne', że trudno m yśleć o jakiejś sharm o 
.nizowanej działalności, jeśli te grnpy mają 
pozostać w ierno swoim ’ program om . '

W  o s ta tn ch  czasach „P iast“ coraz silniej 
by,l p izyp ierany  do Amara przez w yborców  o 
reabzację reform y rolnej. P ostaw  e P iastow i 
po to głów nie przecież zostali w ysiani dó Sei 
nut przez sw oich w yborców , jby ustaw ę tę na 
reszcie  w prow adzić w  czyn. To: też prem ier 
iWitos muskał s 'ę  zobow iązać aż slowc.ni ho­
noru, ż tte fa ii& a  będzie załatw iona w  tym  ro­
ku  kalandai zow ym , a  nTnistcr reform y rolnej 
Osiecki m u sa l aż  w nosić dem onstracyjną proś 
bę o dym isję, by uspoltoić w yborców . *>] 

Dużo*— czyste) i brudnej — w ody upły­
nęło od 15 lipca 1919, k e d y  to, p rzy  szalonej 
opozycjiŁpraw iey, w iększością jedneao głosu, 
p rzesz ła  »\v S c jn rM uchw ala  w  spraw ie refor­
m y roLnej. Dla reaUzacji tejże form y poszedł 
prem ier W iscs na unickie u stępstw a w obec 
sw oich praw icow ych sojuszników , zw łaszcza 
tych .z .pod kom endy posła D ubanow ieza , 
reprezentujących in teresy  wiejkiego z :em;ań- 
śt,wa, głów nie w Poznańskiem , Ta to spraw a 
g łó w n e  braźĆSzila w  szy.bszem zaw arciu lanc-

korońskiego paktu pod egidlą senatora (może 
jud ule sen a to ra?  Red.) H am m erlinga z Ho- 
iułń. W reszcie dobito targu. C o z u staw ą
0 rcfonjKe rolnej po, tym  ta rg a  zostało, jest 
nędzną k a r j« a tu rą  — słusznych czy niesłusz­
nych ''postu la tów  chłopskieii, z aw arty ch  w 
ustaw ie sejm owej. Z zasad lefo rm y rolnej z 
dn 'a 15 Tpca 1919 pozostało niewiele. Ale f o 
tc n ew ie le  d'ob'jaIi! się chłopi, więc’ trzeba było 
p rz y s tą p ć  n a re szee  przedi gw iazdką dó zgry  
zie.nia orzecha, choć robi się to dopiero ztiw sze 
od wiijj.

G łów ny referen t P .a s to w y  poseł M akul-
ski miał trudne za d a n e  p rzedstaw ić  tę k a ry ­
katurę  u staw y  jako obraz w ierny  i czy s ty  
p ierw otnych  " zam ierzeń Sejm u ustaw odaw ­
czego. JałkO’ w y jść e  posłużył mu argum ent, że 
ustaw a nie jest zgodna... z K onstytucją. Ajo,
1 ta  kary k a tu ra  me spodobała s ę praw icy 
M ów cy większości rządow ej w ystąp ili z  o- 
bjekcjami. W obronie Kościoła, a  raczej k leru  
staną:! poseł Dubamowioz i ośw iadczył, ża za

j p arceb e ja  dóbr kościelnych (art 3 ustaw y) 
bez zgody S tolicy Apostolskiej k.ub jego gło­
sow ać n ci będzie, Ja k  wiadomo* sp raw a dóbr 
kościelnych w yw lołala już wiele dyskusji i 
zb io row y pro test episkopatu, zainicjow any 
przez prym asa Dalbora. Ale i Zwiajzek ludo­
w o - narodow y — choć niem a specjalnego 
m oderatora — i C hrześcijańska - D em okracja 
mćfją różne i różmorodne zastrzeżenia. B a , 
naw et w  sam ym  „P iaście11 poslow ic-chlopi 
zażądali w olności glosow ania za popraw kam i 
opozycji, k tóre są kam ieniem  obrazy  dla 
spakto.wancj w iększości.

Z chwilą, k ediy tak ukształtow ały  się sto ­
sunki, los rządiu p. 'W itosa hyif już przesądzp-

[ ąy . To, co stało sięi w  piątek na posiedzeniu 
P iastow oów , by ło  tylko- końcow ym  epizodem , 
k tó ry  prędzej c zy  później musiał nastąpić. 
S z tu c z n e  sklejona i sztucznie pod trzym yw ana 
w iększość pękła pod nae'skietn ferm entów  w e 
w nętrznych, które, ją. odda w na a bodła j od sa ­
m ego początku jej Kutienia rozsadzały .

Kompozytorski W ieczór  pLśni Karola S z y ­
m anow skiego  zgromafiził w Sali koncertowej tłu­
m y  publiczności. P rzejaw  to naturalny. S ta n o w i­
sko kom pozytora w naszej m uzyce  jest tak bardzo  
ugruntowane i silne, iż niedziw, że Jego utw orów ,  
z w ła szcza ,  ż e  w ie le  z nich b y ło  w e  L w o w ie  po 
raz p i e r w s z y -  wykonanych ,  chciano posłuchać,  
tera. .więcej zaś,  ż e  w y k o n a w c z y n ią  Je:' p.eśni  
byfa niezrównana ich interpretatorka Stanis ława  
Kord-in-Szym auowska.

U w ażam , ż e  dziś jeszcze nie pora określać  
w alo ró w  wielkiej sztuki Karola S z ym anow sk iego .

| T w órca  jest w  pełni rozwoju, coraz to n o w e  dzie­
ła w y s n u w a  z  syyej Uuszy, w sze lk a  zatem syn teza  
na w et  dotychczasow ej jego tw órczośc i  m o g łaby  
b y ć  i nic na miejscu, a co więcej nie zupełnie  
trafna. Kontury- jego sztuki zarysow ują  się  wpra­
w d zie  bardzo silnie a styl jego_posiada absolutne,  
sw ois te  cechy-, niemniej p r zy sz ło ść  wielka, za-  
pow e jasna, le ż y  przed kom pozytorem , stąd na 
syntczg jeszcze  czas. Na dziś pojć się można  
przesubtehiym  malowaniem  w tonach nastrojów,'  
który-eh najdelikatniejsze drgnienia umie kom p ozy­
tor w ysnu ć  z  tekstu s łow nego ,  o który opiera  
sw oje  pieśni. C z y  tu nie le ż y  -klucz do wniknięcia  
w S z y m a n o w sk ie g o  sztukę  —  okaże  przysz łość .  
Te pieśni, które m iel iśm y sposoDność s ły sz e ć  są  
w przeważnej  sw ej  częśc i  misterną tkaniną lmstra-*  
jow nierzadko niezrównanych w sw y m  pięknie.  
Ilość  przypom nieć takie pieśni. Jak „W and a’4 do
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K la m ę fw c .
Napisała dó Zawilskicgo. W ydaw ało  jej 

(kię to łatw iejsze, aniżeli' .powiedzieć mu tak 
p ro s ta  w  oczy, że z ry w a  z nim stanow czo.

T eraz ma pew ne w ątpliw ości, czy  postą­
p ią  y\ iaściw 'e.
! Usiłuje uprzytom nić sobie uśmiech, z ja-

tt e  ZawSslci podjął z biurka jej list, do niego 
drcJow any. _ I p N '  V  -

Zapytał : *
D 1 — Czy jest to coś takiego, o czem ' nie 
riiożo parn zo marą m ów ić ?
1 N o doczytał listu do końca. W ia śn e  na 
ow ą d iw lę , w szedł1 Korecki,,, k tórjr 'zgłosi! 
s ię  w  spraw ie m te rw ew u  z okazji w ystaw ie­
nia naw ej opery  ZawMskTgo

Otóż to najgorsze, że w y b ra ła  tak  n c- 
SlOsOiW uą porę.

Nic p o sa d a  orientacyjnego zm ysłu. — P o ­
p e łn ia  r  -.'zręczność, która się mści. Bo oto 
r  zeba będzie raz jeszcze, p rzeży ć  w szystk ie  
przyk rośc i tanriej g ed zn y .

JVł-irsi teraz  pójść po odpowiedź.
ZaVilski pow iedział jej :
— Pani przyjdzie jutro, o zw yk łe j porze, 

jak zaw sza dotychczas.
W yrzeczone to zostało  oficjalnie w obec 

fiości Koreckiego, k tórem u przedstaw ił ją ze 
sło wami :

— Moja dzielna w  s pó 1 p r a coavkczka.
Ciiciała w d rącc  : „Jestem  tuitaj t y t o  se­

k re ta rk ą44, — ale nównłoeaeśnie odczuła 
w sty d  ; była przecież koclraniką Zawilskicgo.

Korecki p rzy p a try w a ł je] s ą  bezczelnie. 
Wyspom T ał też o, tern, że  k iedy jeszcze w y d a ­
w ał w łasny  ttótaim k. p rzysz ła  raz do niego 
prosić o posadę kordktorki.

— To było  przed p 'ęciu laty- — uzupełnił 
złośliw ie. n ? 1

I zapy tał w  te n d , k tó ry  w ydaw ał jej się 
w prost obraźliw ym  :

— C zern ie  zajm ow ała się pani w  m ię­
dzy czas'c  ? '* - .p

Zawilskr niby p rzyszed ł jej z  sukursem  
i w m ieszał s 'ę  do rozm ow y.

•— Niech pani bę.dz’e grzeczną 'wobec re ­
daktora Koreckiego1. To pan bardzo, w p ły ­
w ow y — rzekł.

U slo w a ia  być jak najbardziej uprzeim?.. 
Zagalopow ała się naw et w  w ypow iedzeniu 
słów , k tó rych  żadlng. m a rą  w ym ów ić nie 
należało : p rosiła  Koreckiego o ,protekcję! A

Zawilski piocfrw-iwał z niej zaipew ne, a 
ona brnęła co raz  głębiej.

I T eraz, jak codziennie, od ty lu  już miesię- 
i cy-fjsarówu ycełacdzi do eleganckiej, w sp a n a d

urządzonej pracowni! Zawilskicgo, clioć jej się 
zdaw ało  w c z o ra j/ż e 1 już tu nigdy nie: pow róci1.

U siadła p rzy  stole na „s w o jen i4 miejscu.
Zastani tanu .już paczkę listów-, a obok, na 

tabliczce w ypisany  był ca ły  szereg  dyspo­
zycji. — ,

W ru b ry ce  ^pTiie44 list do w ydaw cy , któ­
ry  d ru to w a ł p a T ły h rę  opery  Za-wilskiegO'.

Z abrała  się dó pisania.
P o  chwóli o tw o rz y ły  się drzw i; yyszedł 

Zawrilskł. . i
Zanim m ogła uciy n ić  ruch jakiś, (czm a ' 

bowiem, jak oibczAYladnfa ją jego zbi.żenic) 
nachy-lil s ę nad nią i pocałow ał w odsłoniętą 
szyję.

Z erw ała  się,

— Nie... Nie k
T eraz  stali naprzeciw  s'ebre .
Tw arzą av Iw arz . * * 4
On, okazały , piękny-, cleganok?. W  cictn 

irycli oczad i mia' M yski ironii. Na ksz ta łtnych  
ustał błąd: 1 subtelny uśmiech.

P a trz y ł Ironfcznic na jej s iarann  e uczesa 
n.ą g łow ę, jakby  z w y s ta w y  fryzjersk iej; spój- 
rzeiiucm zmawcy objął potean jej ws,pawalą ki­
bić il w d z ą c z n ą  1'nję postaci! aż  do zgrabn ie  »  
butej n ó ż k i ; zffirrni.yl o czy  i z a ż a r to w a ł:

,  <c. a. o.>.

t
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s łó w  Tuwim a, w  które! szk la n y  dźw ięk  fali w i t a ­
nej jakże przedziwnie  . dz ia ła  na s łuchacza, lub 
z  pieśni „M nezzina Sza!'onego“ pieśń , .0  lei Ro­
dzinie, w  której miasto śpi", w  której akompania­
ment z w ła sz cz a  jest tak subtelnym  w yczu c iem  
ech uśpionego miasta, że  zda się, podobnej konce­
pcji w literaturze m uzycznej  litema, b y  zrozu­
mieć. w artość  uprzednio rzuconego pytania.  
W prawdzie  kom pozycje  Karola S zy m a n o w sk ieg o  i 
w chwiii dzjśiejszej już m ogą dać pole  do daleko  
idących rew elacj i^ !  sądzę jednak mimo w szy s tk o ,  
że  te trzeba od łożyć  przecie  na dalszą przy­
szłość .

Na jakiej w y ż y n ie  sta ł  w y k o n  pieśni kom po­
zytora  napraw dę zda się zbyteczuem  pisać. W szak  
przy fortepianie siedział sam  T w órca ,  w y k o n a w ­
czynią  zaś  b y ła  jego Siostra, od której n i ł j M R K  
ba nie potrafi subtelniej i z  w ięk szy m  artyzmem  
.śpiewać u tw orów , które zaw iera ł  program. Stud 
i dalsza drobiążgown relacja w yd aje  mi się  zbęd­
ną, gdyż  nazwiska  saiiie' m ó w ią  za siebie.

Prot Lesław  Jaworski.

Dalsza walka.pslicji Swbwskiej 
z drożyzną i pa skarż rui.
(— ) Oddział lot. do walki z  droż. przy  ko ­

mendzie P P . w e  L w o w ie  w y k r y ł  w  soboto 2 tajne 
piekarnie, ti. .łankla Spartera (Lwia 2), gdzie  skon­
fiskowano 15 w o r ó w  mąki, oraz M osesa  Weitza,  
(S łoneczna 36), gdzie zastano niechlujstwo i brud 
wprost g r o żą c y  epidemią i zarazą.

Stw ierdziła  w  dalszym  ciąp-n policja, żc więlu  
rzeźników, dalej usiłuje „slrajkowae", to też na
v. ieln „ „iic!iśnion.veh“ niewinn.\,eli jiąijjtibiljoncrów 
p o w ęd ro w a ły  oskarżenia do odnośnych władz.

20 w o rk ó w  mąKl przi łapano u Naftalcgo W er-  
kera (Źródlana 47), w  tajnym m agazynie,  19* zasi 
w o rk ó w  mąki odkryto  rów nież  w  „m agazynie11 
u Maksa Mensclia w... fabryce  enkierków (Peł-  

J ąw n a  25).

l i a ®  m

Wscli.  Mało-  
mordem i ra-

b v ł  w  Piłce  
żandarmerii 

odrazn zndc-

Krew pom ordowanym i iM h)u Aui>>/u ouar c iąży  
wieczną  plnmą na zbrodniarzach. — Z gałerji ło ­

trów. —  Uniknął s tryczka.

(—) Zakończyła  się w  sobotę  przed lw ow sk im  
sądem p r zy s ięg l i  cli znów  jedna rozpraiva, będą­
ca epilogiem smutnych w yd arzeń  w  r. 1918 i 19, 
kiedy to kat i rizitn boJszewicko-iikraiński chci d 
sp a ce r o w a ć  w  zabłoconych  butach po salonach  
naszego  do b jtk u  kulturalnego w e  
Polsce i Kiedy to drogę swąC znaczy ł  
bulikiem.

W  tym  czasie  z kontem  19! 8 r. 
szlach. kolo  Winnik komendantem  
ukr. chłop Iwan Kizyma. Z zem sty  

^iiimcjowal b. żandarma Aleks.  Sajewięz-a i sp o w o ­
d ow ał  jego aresztowanie .  Urazę czul rówifież do 
Proboszcza ks. Adama Hentschla i Spowodował  
również jego arcsż lD w ń ild  pod zarzutem zdrady  
„Państw a11 likr.. ukryw-an-ia broni i organizowania  
hoiystania. co b y ło  wicrutnem łgarstw em . Mimo  
to niewinnego ks. Hentschla bandyci z pod znaku 
prro-żóttego rozstrzelali w  Kurowicach. O cz y w i-  
scie do tych best ia lstw  . .patriotycznych" dolączy-  
E’ się  kradzieże Kiz.ymy, k ió ry  b y ł  patentow anym  
z lf>dziejein i rabusiem.

P rz ez  c z te r y  dni toczy ła  sję przec iw  zbirowi  
town< rozpraw a przed przysięg łym i.  Przew odni-  
W'-l r. Dnkict,  w  skład tryb. wchodzili  rr. Mayer  
1 Uworzak. osk. prok. Paklikowski,  poszkod. za- 
^"PJ w a ł  dr. Link, bronili zaś  dr. H ankew ycż  i 

;oodz. Baczyński.  W  czasie  ro zp ra w y  przesunę!’!? 
S|9 P rzez  salę około 60 św iad ków .  Niektóre zezna-  

icn b y ł y  dla oskarżonego  totra z  pod ciemnej 
'orderczej g w ia z d y  w prost  druzgocące . S w .  Ca- 
■'Owa o p isyw ała  los  śc iganego  przez bandytów I

PRZY ZAKUPACH na
i K3 M  HOfi

( c e l e m  u l ż e r e i a  S : : a n .  P u b l i c s r  o l e i )  4-+S3
'i  i t  5  n  y  K u s s s y n  m d d  i  a t o i a  * T u  P : ń  i

i S U S E M, lis i,  eiiia imenib
śp. ks. l lentsclila , którego rodzina Calaków ukry­
wają w szopie  zabitej deskami wśród najw iększe­
go mrozu, przez 6 tygodni. T ym czasem  zbiry w ę -
i-zyli za kryjówką księdza nieustannie, aż  w re-
■sz.cie zmusili Calakową pod groźbą spalenia ca ­
łego jej gospodarstw a i w y n io td ow an ia  całej jej 
rodziny  do w ydania  m iesca kryjówki n ie szczęsn e ­
go ''' łana-męczennika.

s. Hentschla odstawili  ło tro w scy  tchórze do  
kom endy w  Kurowicach, gdzie postawili  go  przed  
sąd, z łożony  z ,.por.“ Mykitki Mirosława, Orcsta  
Omylaka, Iwana L ypca  i Mikoł. B iakiwa. Proku­
ratorem i obrońcą (!) by ł  „choruiiż^j" Mikołaj
Romaniuk. Zbrodniarze ci sfa łszowali  protokoły
Zeznających k o r z y s t n i e . dla księdza św iadków i 
skazali go  na śmierć, a ,;wy rok*1 ten zatwierdził  
najw iększy zbrodniarz z nich „ k o m c n d a iłP  Osyp  
DuksOTwaiiyj. Księdza w y w lek l i  m ordercy  na

miejsce, gdzie grzebano padlinę końską. Tain  
zdarto z niego odzież i zam ordowano go  strzała­
mi karni). Najw iększym  łotrem bez serca okazał  
się zbir porucznik dr. (!) Nyczka,  który  żytące'go  
jeszcze  księdza dobił kilkoma strzałami z  re­
wolweru, v

O dczytano na rozpraw.e szereg  dokum entów,  
ni. i, testament śp księuza Hentschla, w  którym  
kabłan-męezeimik zdaie na godzinę przed śmiercią  
spraw ę że  stanu parafji i rozporządza sw ein  m ie­
nieni. pozostawiaj;1,c jc m atce  i siostrze.

W yrok  zapadł w sobotę  o godzinie 12 i pół w 
nocy. Sęd z io w ie  przysięgli  zatwierdzili  o skarże­
nie o g w a ł t  publ., m orderstw d,'  i kradzież i kat 
Kizyma skazany zosta ł  na śmierć. W  drodze  
amuestji zamieniono mii tę karę na 15 lat c ięż ­
kiego wiezienia.

i i i .
'■ W !
i f :  5
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Naley*y przem ocy usyc ceny aa żywność i oaz*©?!
Egzystencja całego narodu jest ważniejsza od wzrostu nviia.tków

jed n o stek .
Drożyzna: o d b y w a  w  dalszym  ciągu Swói handlarzy. jesiT ta ludność

w stanic nabyć  chleba. c z ytrjimitalny pochód. 'Żądne, kary .rewizje, ob ław y,  
ani konfiskaty mc są v> stan' zmusić sp raw ców  
sm utnego położenia) obccniego do zanL Niania 
s w y c h  praktyk, zm ierzających rozmyślnie,  czy* też  
bez z łe g o  zam aru z ich strony, W prostej dro­
d ze  do w y g łodzen ia  ludności, wy niszczenia! jej 
materialnego i strącenia' -Jfj w  odm ęty  zupełnej 
nędzy. Bert; w zględu  na  kurs marki polskiej, —  a 
więc b e z  Sglądaiiia sfę na stopień dewaluacji  
pieniądza1, ceny  rosną, -przeki aczając . już - ■‘•(przy 
zastosow aniu  zamiany cen obecnych na korony  
austr.). fak tyczn y  stan cen ,  przedwojennych. Nie­
nasycona chc iw ość  ludzka, dyktow ana nio.że' i o- 
b a w ą  o udr-atę zysku  i- trudnością w kalkulatji  
kupieckiej, ale zabójcza dla ludności ubofcrćf, do­
prowadza do- s- uacii. w  której spo łeczeństw o  
ucztiww ubożeje, nic stać g o  na jzakupnp najpo­
trzebniejszych środków do ‘życia,  opalu i odzieży*  
czyli  W y tw a r z a  Się k r y z y s  coraz bardziej fatalny. 
Skutkiem ogó lnego  zubożeniu jednostek, ubożeją 
także przedsiębiorstwa. Zmniejsza się popyt na 
szereg artykułów zbytu, bo  zninłeiSSyła się  do 
m^ńśmum m ożność płacenia1 za nie żądaj,tych cen. 
N astępstw em  (ego  jest zmniejszenie produkcji, —  
gorszo wynagradzanie  pracowników, z walnutnie 
tell, bezrobocie.

P ow sta je  zaiom praw dziw e  b f a j y j  koto, —  
\v którcm jedna1 przy czy n a  powoduje drugą, — a 
ostatnia styka. s'ę  bezpośrednio z pierwszą i s y ­
tuacja się ustawicznie  pogarsza- Chociaż g łówną  
przyczyną te g o  położenia jest smutny stafii Jńian- 
só w  państwa, ale mimo to niepodobna ószu z a ­
kryć i nie patrzeć k r y t y c z n e  przyłnainuiiej na tę 
kategorję orgjii lłohwialrskicli, które poprosili nóż 
przykładają do gurdfa ubogitei ludności. M am y tu 
«yr. myśli drożyzn ę  ś r o d k iw  ży w n o śc i  i ( dzieży,  
bez których cz ło w iek  ż y ją cy  obejść  się ni: jest 
,v stanie. I bez w zg lędu  na w y m ó w k i  handlarzy  
i t łómadaenie przez  i;tch p o d w y żek  twarda ko-  
Tec-ziiośoią —  z drożyzną tych artykułów  należy  
bezwzględnie  w a lc zy ć  i na ło ży ć  jej drakoński ha­
mulec, bo  kw estja  bytu całej ludności musi b y ć  
ceniona wytTej najj in teresy  m ajątkow e *,arstki

nic pędzie w ę c e f  
bułek, Jeśli stanie -się 

dla niej niedostępne n a b ic ie  obuwia, c z y  c  epłej 
o-dzieży, w te d y  kaiastrofa będzie zupełna. A taka  
groźna chwila lada dzień m o że  nadejść, przynaj­
mniej zmierzają do tego podbijane do fantastycz­
nych Tozmtarów paskarskie ceny.  Ludność — dla'- 
której niedostępny stanće się ochłap pożywienia ,  
k-JSra itiascw-ó chorować zacznie skutkiem przezię  
brcfiia i glo-du, przestań, e b y ć  spokojnym baran­
kiem, itfczw a la ifc y m  ,-strzydz sobie nożycam i w e ł ­
nę, czyli w  naszych stosunkach obdzierać ż y w ­
cem skó, ę. Rozpacz, przdam ie  w sze lk ie  kordony  
lojalności', rozpacz nie- zna żadnych granic —  ant 
hamulców. —

A. rej groźnej ewentualności l ia L ży  Irezwanm-  
kow o i niknąć i dlatego w ysok ie  cen y  żyw nośc i  
i , 0'dz’c ży  m usza być  prjćz w ładze  pod rygorem  
więzienia i pod kom fe la  chociażby karabinów  
i iozw śnnrkow o przemocą, pod nrayiiiu.cm obni-  
ż o n e l  T u  n'e pomoye samo drukowanie taryf na 
icicriiliwym pajrci^zc. N a leży  ludności sprzedawać  
środki do życia 'jiod  osłoną tak silnej i Uiorgicznej 
■lfdtitroli! b y  żadne próby szachrajs-tw i ‘ ctkżiastw. 
u'c m ogły  ię ujawnić- T o , jest niezbędne • fośli nie); 
ma przyjść do Katastrofy. C eny m uszą stosow ać  
się do ^ajtmrtości kieszeni obywateli ,  a nN do.  
ka!kiilacjij^/;yskii jednostek, l ic ,  w y ż y w ien ie  ludno­
ści j e s t ;spraw ą o ziiaczenhi tak nlbrzymicm. ż& 
upada w o b ec  neffo  wzgląd na1 nojed' ńczych lian- 
dhirz\;. Jest to sprawa od której z a le ż y  w prrst  
istnienie pańs'iwa. Hmistwo- musi w y ż y w ić  sw y ch  
obyw ateli  i zalpewuić im przynajmniej odźicż i 
obuwie, a  w  każdym  razie czi iwać  nad tern —> 
ażeb y  ten kardynalny postulat w y k o n a n y  zosta ł  
przez tych. których to b y ło  dotychczas kupietikini 
obowiązkiem . Jeśli  ubogi obyw atel  cierpi nędzę i 
glcW, jeśli1 pracuje więcej,  niż w zamian za’ to  
otrzymuje wynagrodzenia ,  to i handlarz, „ z w ła ­
szcza  handlarz ż y w n o ś c io w y  i o d z ież o w y  'może  
w chwili ciężkiej dla na'rodii ponieść ofiary i s.ra  
ty- C zy  tylko- -ta1 jedna w a rstw a  ma1 przywilej —■ 
m ocą którego nie m oże stracić, a musi z a w sza  
mieć c z y s ty  dochód? P rz ec ież  czas  o becny  jest
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. w y j ą t k o w y  i ja k  d łu g o  k r y z y s  t r w a .  o f i a ry  ,. są  
n i e z b ę d n e .  T e r  a-z nic  c z a s - na  zytski i z b i jan ie  
fouftm ' „ n a  s tó r c f  kita,", j a k  s ic  t ł u m a c z ą  z d z i e r c y .  
T e r a z  n a d s z e d ł  c z a s  n h y o f  a r y  ze  J t f o o y  t y c h  —  
co  d c f ly o h czas  z b i j a l i , m i l i a rd y .  Jeś l i  n ę d z a i  /. g ł iK  
d u je  . o d  ty lu  l a t  i c h o d ź  o b d a r t y ,  n ie c h a j  j hąijk; 
d l ą r z e  _iy\¥BOŚcip'w» i f rt jg icżowi m a j a  n a r c s z i / e  
r b ź y i f s im n ie j  przez, krówki okaj; d e f tb tó  i n iech  
z a z n a j ą  n i e d o s t a tk u .  Ż a d n e  u s p r a w i e d l i w i a n i e  c e n  
g ro ż ą to i  s t r a t ą  m a t e r i a l n ą  nie, p o w i i jp n  b y ć  p r z e z  
w i a J z l ,  t ę p ą e e  drożyizi ig .  u w z g l ę d n i a n e .  Ci l u d , i e  
c h o c i a ż b y  sftrrftilś' l i t j tr teni,  lul) owe.ni  l'Q0 'Czy 200 
ly s i ę c y .  m a ł ą  p r z e c ie ż -  m a ją tk i ,  p o w i ę k s z o n e  do 
f . w s t n s ty o z n y e h  e z ę s t o * r o z m i a r ó w  w  c z a s i e  w o j ­
ny ,  A u b o g i  p a r i a s  s p o ł e c z n y  an i  H i - i t j  Części, 
7. .  tiego. n i e ’ m ia ł  i m ie ć  h i c  b ę d z ie  z p e w n o ś c i ą ,  
b o  A \  je z p r a c y  u m y s ł u  i r ą k ,  a  n i e - z  u d a l y c h

g c sc h a u ó w  wseoiiowo-reliwia-rskich. JVaiwyższy  
G-x.a,s,, ażeb y  w ładze  z w ła śc iw e g o  punktu w idze­
nia z a c z ę ły  ocenialć sytuacjo i rozwiązał.! ją 
prfynaóm i e] chw ilo w o  w dncliu sprawiedliwości  
społecznej.'  N a leży  w y d a ć  rozporządzana,  
w adzająae pod przymuSbrn i .rygorem m ysroź-  
szych  kar ceny  przynajmniej o 10 c z y  20 prćk- 
ccnt niższa od istniejących c i i i  na artykuły  ż y w ­
ność^ Należy przemocą obniżyć  wygór,ov ane* cen­
niki, nie aaM M aiate  w proporcji do dochodów? 
luJub^eyj Że ktgś tam na tein straci,  mniejsza  
z  jem, bo handlarza tego  c zy  o w e g o  stać na 
taką ofiarę złożona, na ołtarzu Ojczyzny- ,'1 o 
jest konieczne, jedli ludność nie ma pogrążyć  się. 
Wf .odm ętach  ssirasznej w skutkach rozpaczy'.

S t .  R ayśk* .

(— ) W  w ie lk ie j  sa l i  r o z p r a w  s ą d u  p r z y  u l  
B a t o r e g o  o d b y ł  s ię  w c z o r a j  w  o b e c n o ś c i  r e p r .  W o ­
li w ódzT w n,  . I z b y  s k a r b . ,  s ą d u  i td .  w ie c  niżaŁ* 
lu n k d jS h a r l i& z y  p a ń  t\v. w S p r a w i e  rcdukc i i ' ,  p o d  
P!‘:'e\v. p p .  i l o w s i t i c g o  i Kow H r z l i k a .  S p r z e c z n e  ze

państw, a remił
sobą sposoby  stosowania  redukcji omflwiał refe­
rent p . /M o zg a ła .  Uchwalono jednomyślnie I c z p l u -  
5fę, w  której zebrani domagają s ię  śc is łego  s to so ­
wania u s ta w y  bez  kierowania sic sys ic ineni pro­
tekcyjnym przy frasow an iu  redukcji.

I«e§jg elf! jfisfais i
Jj MimHW  lalliS yl^

W ym u szen ia  w postaci z a m a c h ó w  s a m o b ó j c z y c h ,
17-letn'ą Silan. Jarztdubska,(— ) V 'bagnie wielkomiejskie,!?! w-śfdd wirEł 

i^i.ęśihrej zatraty moralności przejawił* s;-ę często  
w śród d a e w a t a t -.BP»ba\vioiiych ę p e k i  należytej i 
porwanych przez prąd zjspsućia p&wojcnnejro-frpo­
goń ła tw ym  zarobkiem kosztem z ^ r a t y  gęg  
dneści własnej za ,.ch wydań ior.i** m ężów , bądź  
też naciąganiem mężcaąyąnj Często  m ężczyźni  na­
rażeń,' są wprost na w yifuisżcnia zii strony róż­
nych kobiet iekkich obyczajów , z  ktłkem i dzięk 
przypadków i zawarli  nieopatrznie znajomość", f

W e Lwów ie
17-Jchtfa ' ,.dania** z  p ó ł ś w i a t k a  z a w a r ł a  z n a j o m o ś ć  
z b o g a t y m  tu t fc ia rz c in  z  iBory.s lav.da i o d  t e g o  
c z g s a  p r z o ś iu d n jc  go- w y m u s z e n i a m i  w  p o ł a c i  
..7a:uiachóWi -y s a m o b ó jc z y c h '" ,  v, y f u d z a j ą c  o d e ń  
r d ż n c  k w o t y .  W c z o r a j  J .  z n ó w  z a ż y ł a  n i c t i g a c z u e i  
If-.ści Jo d y n y ,  u p r z e d z i w s z y  o te rn  w l ' c i t v r  g o s p o ­

d a r z a  p r z y  ni. K ne i ianow .sk iego .-20 :  j J j . r i c r o  ip rzed  
m ie s i ą c e m  p o p e ł n i ł a  tak i  są in  . .zanąaćtn" M  s w o je  
ż y c i c .  O d w i e z i o n o  ją d o  szipidala,

(- ) Na tle zawiedaionej miłości  i niesnasek  
' rodzinnych popełnił wćzoraj sl łtnobójstwo Piotr  

Inglot, czeladnik krawiecki z firmo „Stieber i Śli­
wiński" przy uLiKbpeniika.

D o  kroku rozpaczliwego** popcimęla go n ie­

szczęś l iw a  miłość do córki fimkYjomm.uisza miej. 
kolei elektr. N.

Ingiot 'pojechał do K rakowa i tam odebrał  
sobie żre ie .

•CCI— *
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filNACY 6 W! AT.
N . mam nu myśli wytsp lioznych, k ró ii '?

dzięki kaJakL/mam znikają z powierzchni ocea­
nów. ani gw-.azd, któi'e w praewrolaeii  'w sz e c h ­
światu Jtnbi%. się  w" przestworzach i* tbicskich. —  
N:c zajmują mrdą tc-ż i wym ierające gatunki czy  

_ okazy  roślin lub z.witrząt. O niecfi s ę  niepo­
koją gesografow ic. geo lodzy  czy asjronomowic, •— 
bsnrnići czy  z o s io g o w ic  a wreszeid myśliwi.

.U n ią  uw agę zajmuje, obecnie maleiik: śwdatek 
inny, taki. na który nikt z c a ło ’ i dobrze ndzkft-' 
nycii lub i Lutych ludzi, cliadzaiac pryncj'pa!n>'ini 

^uiięanri śródmieść a nigdy nie zw raca ł  uwagi,  ani 
nie spójr/al.- Z u d v  go za ‘to dobrze uliczki cZY  
zanik w którjch  gnicźcDil.y się juko stale  to  
Warzyszki m d szk a iieó w :  bieda i nędza.

'I'u św ia tek  szewruów —- łą-ciarzy.
1 .zylgjiąt ongiś taki itactaćz d o  innrii czy  

psrLami. ifrzykucnąl na rydciku lub skrzynce, a 
na drugiej pod daszkiem zainrlbrcwizeh anyiji z pa1 
(yków  i szmal,  i'o-zKTty{-'swe nar^.dęie i ń iste-  
j ia l:  s^:vdto zużyte,  m łoteczek  co się na trzonie 
chwieje,  jak majster- "na .nogach k fty w y ;d b  kilka  
sk raw ków  starci skóry, kilka lodków w paperlm,  
parę imitek szarycli  i * kaw ałek  diZi-SSu — i ot 
w szym ko, czego  potrzeba1, by  Zit parę lmler-z-y 

'pi-Eeriiodiiiówl na prędCe, bo dos łow nie  ,.ua po­
czekaniu na jednaj nodze'1 but namiar ty żre -  
szyć ,  lub „przyszczypkę" pr/.ypraw-ić. .

A ki . iucm i takie** majstra b y w a ł  z  rcfui.y 
posiadafcz tylko jodynuj pary  o b u w a ,  tej w isśni i 
na bogach. Z bosą też nffgą, oparty Cr nmr. czś’ 
p a r k a n ,  czek i!  ta k i % 5icnt przy warsśftacio. na 
opcbacig bolesnej rany buia. Nic w y b redn y  b y i z d  
tak k i i * • 111 i nse bardzo dhal o tór| b\ napraw ka 
askiiteozni-ona zrfstala w e d it  Wśz.tdkieli regui

szsw sk*ei;({ k unsztu, 
i prędko.

Nie prędko,, ale 
wajster" pod swoim  
dyną oglironą przed  
sfjjią jesicim  
,,sub Jove"

byic  ty lko to by ło1 tanio

za to tanio ż y ł  taki ..pan 
daszkiem. «>' b y w a ł  dlań je- , 
skwmrem słonecznym , c z y  

stużąc mu latem c zęsto  i za  nocleg  
iakby *to po w rodzic ii nasi ojeo" ic  

zoąli  język Vergiiego.
T y lk o  na zimę zapadał gdzieś  majster w  ja ­

kimś s z y iB u  o.s-;aiityrzędiiyni, gciz'e go w  potrzeb e  
odszukał ki ent.

A oto dziś znńka ten w łaśn ie  świat.  Dawni
klienci bowdern albo przeszli do k la sy  szczęśKw ic 
i-os udających więcej par obuwiap .i b it  potrzebują  
ńaprawkr iwt poczekaniu, faES taż, liię mająajuż Y ‘ 
tej-j juditoj pary ( 2t*Śjv na no-gach, wię-c także
obchodzą się  bez  i-silig pana ir.a.jstra z  pod
parkanu.

Jedyną zaś  |  k lientelę m o g ła b y  dlad —  co  
prawda —- 'sfaciowK iaiiei-igencjra pracująca. Ale 
ta do niego, an' on opzłiioj jakoś 'tra f ić  pic m o ­
że. A jjrćSztg ta sfera ma mMn-ęjść' nauczenia się. 
kunsztu sSewelaegO1 na w ła sn y  l iży lek  iiĄ, spe-  
ejaLnie dla niej organizow anych kursach.

iWćęc znika z. pod .parKaniu, — c zy  mifru
warsztat  ‘r'j.ch(>n!^ w ięc  g in’e okaz  s z e w c a  — 
inciarza1.

•A! Ktfśżby się  fam o niego troszczy!!  — 
Chyba <tĄ'iko sentym enta lny  jakiś

O b s e r w a t o r .

N a d e s ła n ie .

ł s k l s d j j  5 l e k i r y » n e  „ t ś 'a iR T E J t“ U ł s m i f f a  
*  P ł a r s s a i k r - w s k Ł  ”H - » .  9 S .

ZJAZD kf-‘ZEDSTAWiCłF.TJ AUAST AlAł.O-  
POLSKLCU.

Kraków (l^at), I 'i,'zez QICj.\' dzień wcźorajszyć  
toą ży iy  sic w sali Jć ad i miejskiej pbradi przeć:- 
staw iĆfęS miaSl matupctiskicii, przy udziaic prze­
sz ło  40 delegatów. P rzew o dn iczy ł  pi:&yd«.,it N e u -  
mann, ą"1^ko z astęp cy  prczydónt m. Tjńrnowa Re-  
tuszyński i burmistrz B o r y s ła w ia  P ietrzycki.  
Obrady- nizpoóhęh" się  referatem Ąvicęp''(“z \d e n ta  
m. Krakowa dra W leigcsza na temat u s ta w y  o 
zasilaniu f- nauseny, sam orządow ycli .  Nad refera-  
teia ćozwiiięlu ^ię dłuższa dysku-sja, w ktore.i po-  
ressono  sz,tre*; spraw aktualnych.
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1 2 .
Przyjęcie dymisji rządu Witosa.

W a r sz a w a  (Pat.).  P ism o  p. P rezyd en ta  R z e ­
czypospolitej do prezesa  R ad y  fdinistiów:. Do p. 
W in cen teg o  W itosa  prezesa  R ad y  Ministrów w  
W arsza w ie .  P rzych y la jąc  sic  do przedstawionej  
14. grudnia 1923 prośby o dymisję zwalniam  P a ­
na z  urzędu prezesa  R ad y  Ministrów i w szy s tk ich  
cz łonk ów  gabinetu z zajm ow anych przez  nich

urzędów, jednocześnie  poruczam Panu oraz  
w szy s tk im  ustępującym Panom  Ministrom i kie­
rownikom m inisterstw dalsze  k ierow nictw o spraw  
pa ń stw o w y ch ,  aż do chwili powołan ia  n o w eg o  
rządu. Podpisano P rezyd en t  Rzeczypospolitej  S ta ­
nisław W ojciechowski,  P rezes  R a d y  Ministrów  
W incen ty  W itos,  -Warszawa, 13. grudnia 1923

Poseł Ttaugutt tworzy gabinet.
W arszaw a (telcf.) (z). Misję utw orzen ia  n o w e ­

go gabinetu pornczyl  prez. W ojciechow sk i po s ło ­
w i S tan is ław ow i Tlm gutowi,  p rzew ó d cy  „W y-  
z\v ol'eiria“.

KTO BĘDZIE MARSZAŁKIEM SE JM U ?
W arszawa (AW). W kołach parlamentarnych  

pannie opinja, ż c  m arsza łek  Rataj ponownie w y ­

brany' Kostanie na stanowisko, z  którego zgłosił  
dymisję. G dy b y  za ś  " la sk i-m a rsza łko w sk ie j  nie 
przyjął z pow rotem , w y s u w a n e  są  następujące  
kandydatury: ze  strony  p raw icy  Chaciński,  ze  Stro 
ny le w ic y  M ordczewski,  Śiniarowski i Dąbski.

P@$g! sam 53 3 s i i i W I tr

*
W arszaw a (AW-). W y z n a czo n e  na dziś posie j szalka Sejmu. W  kuluarach se jm ow ych  panuje 

Jzenie Sejmu nie dojdzie do skutku ze  w zględu  i a jednomyślna opinja, że  na stanowisko  to p o w o ła -  
dymisję rządu i nieustaleuie kandydata na mar- n y  zostanie  powtórnie poseł  Rataj.

Pvm  s s

T 3 ! s 2 * ia w 8

P r e z y d e n t  R zp ltej  u d z ie l i ł  p. T h d g j |t to w i 43 -god zi nej p ro łen -  
g a ty .  — S ta n o w is k o  p o s z c z e g ó ln y c h  k lu b ów . — P er fid n a  o d p o ­
w ie d ź  P ia s ta .  —  Z. L. N. i D u b a d e c ja  za  gafeirt tern w ię k s z o ś c i
poisKlcj. — R z4d k o n ie c z n o ś c i  p a ń stw o w y c h .

g a b in e tu  .a u t o r y t e t ó w 44.
C h ad ecja  ch ce

W arszaw a (telef.) (z).  Dzień w czo ra jszy  po­
św ięcony  bj ł naradom p. Thuguta z p r z y w ó d c a ­
mi poszczególnych  klubów .sejm ow ych .  P ierw szą  
r o zm o w ę  prowadził  p Tlnigut z p rzy w ó d cą  PSL.  
Piast Dębskim. Ten o św ia d czy ł:  Osoby p. preze­
sa nic m o ż em y  oddzielić od s tanow iska  w yb itn ego  
p r z y w ó d c y  opozycji.  D latego  też gabinet Pana,  
c z y  to parlamentarny, c z y  fa c h o w y  u w a ża n y  za  
Kabinet do tychczasow ej opozycji,  a klub Piasta,  
który  brał udział w dotychczasow ej "większości  
parlamentarnej,

r. ach ow a sobie wolna rękę w ob ecgab m słu  P. P re ­
zesa i zajmie stanowisko wyczekujące. Odpowiedź 

ia pojmowana^byla w kaiuarach jako perfidna.

Kierowała  nią chęć  zem sty  p. Witosa, za ponie­
sioną porażkę, .lak wiadom o, w szy s tk ie  b ez  w y -  | io ZLN. zw róci się  przeciw

poprzednich latach, spbwodowr.f  przecież  nie kto  
inny, jak p. W itos.  Następnie zw rócił  się p Thu- 
gut do przedstaw icie la  ZLN. C iląbi | |k ięgo.  P. 
GląbSński o św iad czy ł ,  żc  p. Tlnigut jest  Ok w y b it ­
nym  przedstawicie lem  p ew n eg o  kierunku poli- 
tyęzncgd,-yźe nic można go u w ażać  za 'Człowieka  
pi\V'.\algego. Jeżeli  Pan —  pow iedzia ł  p Głąbiii- 
ski —  potrafi u ty /orzye—gabinet parlamentarny,  
oparty na w iększośc i  polskiej,

to ZLN. zajmie wobec niego stanowisko opozy­
cyjne zwyczajne.

Jeżeliby natomiast chciał Pan pow ołać  gabinet  
oparty na mniejszościach narodow ych albo u tw o ­
r zy ć  rząd, za k ióry  lew ica  nie w z ię ła b y  o d p o w ie ­
dzialności,

takiemu rządowi w
W  ku przewJenia. któryck  b y l iśm y  świadkami w i sejmie i w kraju z opozycją daleko ostrzejszą.

Na pytanie, jaka jest dalsza ewentualność  takiego  
sformułowania problemu, odpowiedział  p. ( S j w i i -  
ski, ż e  jeżeli się  nie uda utworzenie  rządu parla­
mentarnego,

rzeczą prezydenta Rzpltej będzie wysnuć stąd 
odpowiednie konsekwencje i powołać rząd kotilecz 

liości państwowych.
Mniej więcej w  ten sam  sposób w  formie nieco ła­
godniejszej odpowiedział  p. Dubanowicz.  Posłoyrje  
Korfanty i Chaciński jako przedstawicie la  chrzćść .  
demokracji,  .postaw il i  p. Tliugutowi propozycję

utworzenia rządu autorytetów, to jest mężów za* 
niania w szystkich ugrupowań sejmowych

lub, coby by ło  najdogodniejsze,

rządu parlamentarnego, poczynając od dirzesmjart. 
skiej demokracji do P P S .

Przedstawic ie l  koła  ż y d o w sk ieg o  o św ia d czy ł  g o to ­
w o ś ć  popierania utw orzonego  przez p. Thuguta  
rządu pozaparlamentarnego.

P o  .zestawieniu  tych deklaracji przyszed ł  p, 
Tlnigut do przekonania, że

tworzenie rządu według jego pierw otnej koncepcji 
(pozaparlamentarnego) jest rzeczą trudną w obec 
nieprzejednanego stanowiska Piasta i życzliw ych, 
ale w ręcz odmiennych od zamiarów p Thuguta, 

projektów chrzęść, demokracji. j
U tr zy m y w a ła  się  w  zwńązku z t e n  przez czas  
pewien pogłoska!,-./© jp. Thugut zamierza' zrzec  się  
misj tworzenia  rządu. P o  pó łgodzin ie)  ponownej  
•rozmowie z  przedstawicielami Chadecji i po o-  
bradach komisji poroznm.fewawk^zej lew icy ,  w r e ­
szc ie  po w ydaniu  przez P. P. S. i N. P. R. opinjt 
że nałoży .zażądać od chrześcijańskiej demokracji' 
konkretnych propozycji  co  do gabinetu parla­
m entem  ego.

postanowił p. Thugut arzeciągusć rokowania 
na dzisiaj.

Uda? się cri do prezydenta pzpitej. który prze­
d łu ży ł  mu tcrrrikt dia iIwBrzeujil  rządu o 43 go­
dzin, licząc od wieczora  w-czorajszego. Dzisiaj 
d e sy g n o w a n y  premier rr.-ztpocznie d-/‘eń od per- 
iTalfltflicjf z dbrześć.  demokracją. VV kołach le­
w ic y  oceniana ir.st propozycja Chadecji scep tycz­
nie, zw ła sz cz a  ze  wzgjędn na1 to, ze  ' zastrzega  
ona' Ckr&śieuie s w e g o  stanowiska  aż do chwili, 
w  której p rzy w ó d cy  Clndecj'  s'precyznją :_śzSze- 
g ó ł ® :Q sw oje  wari nkf, na  których podstawce  
b y ła b y  goto va' tw o r zy ć  gabinet z l ew icą  naro­
dow ą, Przes ilenie  trw a  zatem dalej.

błądsuan mmmommi
ordynuje w  chorobach nerwowych i umysłowych  
— (psydhet r.ipia: psychorrfJiz  i, hypnozt)  —• 

u .! .  K r . a s z o r y s K i a g o  =\. 32747

ĆJJA W a i i& E O K Ę  E S 3  .w o j s k o  w e ,  u r z ę d n i c z e ,

C Z A  P K S  M ttr itf'*—
Lwów, Lejfioritiw 3 Z dostarczeń.i i i  W r/i terjulu wykonuje na solid

\

Ternu Panu, który dn a 15. b. m. w : czoreia  
w  moim sklcjre pod razw a  „BAZa R WIEJłbKI’1 wo  
L w o w ie  przy r). B ilczewskiego 7, żąda! dwie paczki  
zapałek oświadczam, że  podełem mu cen ę  25''-.000 
Marek za dw ie  paczki po dziesięć sztuk a wyjau 
śn on e  to  po ‘aję do publicznej wia lomości w  cel- 
uchylenia podejrzenia o którem postronnie się  do-

t ó ą l ż i f S  ‘ O S K A R  O Z I .C ,L E «
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SzmKle Mela Publiczności u n o s z ą  s i l  e n t u z ja s ty c z n ie  nad  n o w ą  s z 'u k ą ,  w y ­
świetlana obecnie  z  nadzwyczafnein p o w o d .  eniem

rapblinyeh Śpiewaków i  thorfiar
z tow arzyszem  m sym fonicznej orkiestry i u stn i e  p rz-cu d ow n y  dra­
m at film ow y, osnuty na tle  rom ansów  C zflik O w sk ieg o  w f> ek t. p. t.

B A JiiA  o  M IŁ O ŚC I
A  J h  K  ( T *  f  A  G a j f te r ó w  : C n o fo d n sj -a ,  k o r y f e u s z e  b e r l iń s k ic h  w y tw ó rn i .

/ % :  £  a t ■ nP®** s ie jg  u r o k  n e t y l k o  g ę ,  l ecz  i p o s t a w y  c i a r o w r a  4488

© HarysieńEB i ffBiłfrolho

m r  S Ł N Z A G J A ,

Wirasi w pierwsze) psłeieie grudnia.
W arszaw a (iJat.). Komisja ci la badania w pro­

sili kos/.to\v utrzym ania, na.. posiedzeniu w daiu 
16. hm. ustaliła, ż e  w zro st k osztów  utrzym ania w

W ;łtj,itv łie  w okresie od 1. grudnia do 15. grudnia
br. w łączn ie , w  porównaniu z okresem  od dnia
lt>. do 30. listopada, w yn osi G6.S9- proc.

’

EUPIENNY NASTĘPCĄ TROCKIEGO.

M oskw a (Pat.). Z powodu* ćlioroby Trockiego  
generał Bufiieimy m ianowany zostaf następcą je­
go na stanowisku armii sowiećkiej.

tw<«zący obecnie z  polecenia Prezydenta  Rzp!tej( 
n o w y  gabinet, -jest jednym z najwybitniejszych  
parlam entarzystów polskich, cz łow iek iem  silnych  
zasad i c z y s ty c h  rąk. Otscz-ą go też szacunek ko­
legów ,  bez względu  na przekonania. P o sc l  'llnigul  
jest  przewódeą stronnictw a w łośc iańsk iego  ,AYy- 
zwdrcnic11, potężnej grup} polip  cznej, opartej na 
ludności wiejskiej małorolnej o przekonaniach ra- 
dykcilnie dem okratycznych. Grupa ta, w. której 
także ideówn inteligencja o d g r y w a  wybitną rolę, 
prowadziła za  cza só w  carskich, caf\  ruch niepo- 
( Ik g lo śc io w y ^ w śr ó d  ch łopów  i bylti beż-wględnie  
prześladowaną.

Slaiii-shtw Tliugut ma opinię roziinuiego, tw ó r ­
c z e g o , i ideow ego  pol i tyka . W  gabjueeie Mirai- 
c ze w s l . ie g o  by 1 on niiińs.irreiii spraw, w e w n ętr z ­
nych W  p ierw szym  sejmie nie bra! udziału i do­
piero przy ostatnich w yborach  zośfał wybrany.

G orący patriota P m g j b *  był jednym z p ierw ­
szych,  co w  r. 1920, w  czasie  wojny boNzewickiej.  
pospiesz} li na front, nie ś / c z ę d z ą c  zdrow ia i tru­
du dla O jczyzny. T a  wojna ucz} nila _go KaTeką. 
od tego  czasu nie wrócił  też iuż do zdrowta.

O ile pos łow i  Tlitigutowi powiedzie  się jego 
misja, to do rządu te g o ;c z y s te g o  i w y tr a w n eg o  po ­
lityka p r z y w ią zy w a ć  można wielk ie  nadzieje.

, iP F S H i P©iS’i a rt.
m Gd}' przed trzema laty wróg  dym iącym  krwią  

i osmalonym pożogą bu,cm depiaf jito' praw-c po 
sercu Polski,  w ów czas ,  naród ca ły  xr$2tumiał, cc 
to „SipRNW < POLSKA'1 i zap łać ’!  z<l ni* krwią  
liaiseideczni-eiszg-

Wróg z o s i . l  w ypędzony  łt.cz Polska powinna  
zdw oić  sw oją czujność, a b y  'żaden . .róg  nie 
v?Jż.¥i s'ę, nie śmiał .więcej stąp'ć ftu jfe?_zicm'ę.

P r / y / ’i;tjn.} się. że niemal śpimy w sprawie  
obrony narodewwi pomimo n a w o ły w a ń ,  pomimo 
yorącegcg apelu tych. którzy oddal’ się je;; 
służbie. Lecz c z y  w <ł ugicj tikiej godzinie sfc&JjS 
czy na n e w y  c.ud m łodych piersi? Czy wzrok  
dostrzeże  skryitego tóg  chmurami l iapowicjrzncgo  
drapieżnika, ir!c’.s*acgo narzędzG strasznej Ihuerci  
gazow ej,  c z y  ucho pochw yci  czołganie  .się sta lo­
w e g o  potwora, a  ramię, c z y  dosięspi.ie po d w o ­
d n ego  nószczyciehr ssatków, p ływ ającego  w  ’ ptd- 
ŚHtsu lHijrzti. zbitóaja.icegi is>ię do polskiego por,u 
j(:Sli. tt o pfcnicsltajjiy oślepiających i ogłuszających  
nas kh tui pSrtyjirycli, je Mi w s z y s c y .  jak jodem 
mą,., nic ibujotmcżemy natychm iast do udoskona­
l e n i /  środków obrony* narodowe!?

Ale o to  znow u idzie p> kraju echo o-ędzm  
N a jw y ższe g o  Dostojnika, przez  Najód. pow ołan e­

g o :  Z goda i j e a c a 1, p o le p s z e n ie  d u sz  w ła s n y c h " .
O to  idą w ic i ’,’“ k tóre  w  dz ie jach  P o ls k i  z a w s z e  
d u c h a  i 'czyn  s z la c h c m y -  b u d z i ły ,  w ic i  p r z y p o ­
m inające  , S P R A W Ę  P O L S K Ą ’1 w  lej  postac i ,  —  
w  jakiej  o n a  dzisiaj s i ę  p r z e d s ta w ia :  n ia m j  p o ­
kój,  tak p r z e z  n a s  c e n io n y ,  a  w ię c  i r e e h  z g o d n a  
praca u tr w a la  1 z a b e z p ie c z a  p o d w a l in y  m ło d e g o  
P a ń s t w a  i ftioch w s z y s c y  w e z m ą  s i ę  ta k ż e  da  
s t w o r z e n ia  p o tę ż n e j  n a r o d o w e j  o b r o n y ,  m o g ą c e j  
p r z e c iw s t a w ić  s i ę  k ażd ej  c h w T  s i le  w r o g a  i na  
lą d z ie  A n a  na m o r z u  i w p r z e s tw o r z u .

W ś r ó d  sw a r ó w .  u staw iczn ych - ,  w  p o g o n i  za  
rych lcn r  w z b o g a c e n i e m  si-ę lub w  s łod k ie j  b e z ­
c z y n n o ś c i  z a p o m i n a m /  w  pokoju  o  n ie b e z p ie c z e ń ­
s t w a c h  w o j n y ,  za ixnń:nam yv .  fz naweit  n a jw ię k sz a  
ofiara pójdzie  n a  m arne gdy* p r a w d a *  zap óźm i,  
z a p o m in a m y ,  fż, w  b e z p i e c z e ń s t w ie  Kraju le ż y  
b e z p ie c z e ń s tw o  wSsysMGćh j e g o  m ieszkańców ',  —  
zapoiTTnamy* w  końcu ,  że technika' .postępują c ’ą 
gle naprzód* i jej n ie z w a ld z o  ly m  w y o a ia z k o m  ni 
w o ln o  n am  jedynie, krew , w ł a s n ą  p r z e c iw s t a w ia ć :  
t y lk o  r ó w n e  w r o g o m  s i ł y  lrwżnsh r z u c a ć  d o  w aL  
kii, a  ii'e s la b s a e ,  b o  le  nu .gą  u le c  .  p r z e m o c y  
ćcchniczuej .  5 nic l i ia tu fc  ;c.!i dz iś  na-wel n a s z e  hi-  
s .G r yczn c  b o i ia ifcrs iw o  i m ę s t w o ,  LórĄ vy dawntfej-  
s ż y c l i  w o jn a ch  c z ę s t c k r c ć  dacydrsw .iło  o zvąy-  
c ię s tw e c .

O to  i-dee prj»cvvodni« p r o p a g a n d y  8  w s z e c l i -  
stynnnent  znaczeni;! ,  jaką r o z w i a  dobra i rc-  
zumiKt c z ę ś ć  S p o i c c z e ń s t w a  f  > ' s k w g o  Ha r z e c z  
iu sćy .u c i i  ( b r o n y  n a r o d o w e j :  „Lig Ż c d u g i  P o l ­
skiej", „Ligi O brony  P o w ie tr z n e j  P a ń s tw a "  i ..In­
s ty tu tu  B a d a w c z e g o  B r o n 1 C h e m ic z n e j ’1, jircpą-,  
gandy z a t y tn łc w a i i e ]  „ S P R A W A  R O L S K A '1, ujętej  
w  k s ią ż e c z k ę  sk n in m ? ,  a  jed nak  la k  b a g a ią  ż a ­
rem iicziić pałrjf*ty^-, t y c h  i g f ę b ą  mytśij s p o ł e c z ­
nej p i ę k n y m 's ty le m ,  r ed z in ty m ,  jak r ó w n ie ż  s w l t e  
w y n n w n ą ,  sy m b o P a z n ą  s z a lą  zew .uęfrzną .

N a b y w a j ą c  t ę  k s ią ż e c z k ę  w s m e r a m }  akcję  dla 
W t a s ic g b  i a s z o g o  dobra -paulięta, w n :kućac w  ie.i 
t reść  p le w im y  c l i w a s t y  dusżjt  wiafsjłej.' '•

W s z . i l .  naród g d y  w  z g o d z ie  i pnąc.} trw i 
,'o. l j .r z y t ja c i e l^ o  w e s p r z e  i i w r ó g  się g o  ulęknie.  
a p ra ca  i zg o d a .  v  y ś r w a ł o ś ć  i t r z e ź w e j  n iyś ' i  
NlamJfi p.i.s/SIKY,' lc> najriicbe/ p l c c t m e j ś ż y ,  to u;rl- 

lAŃ'- '^'T/ m o ż e  o * sż  d!a w r o g ó w  o d r c d z r n e j  
Polsk i,  to ‘rękojmia /n a s z e g o  zj \ y c ię s . t t  a w  w a lc e  
.! ry c h le  ju d n p s z S iic  g o s p o d a r c z e g o  s ia n u  K r a n  i 

'G w a lc e  orężnej .
i 'ropaganda „ S P R A W Y  PO L SK I - J " ,  tu lyjopb  ̂

gaiul. i  dla o g ó ln e g o  dol>-a W szystk ich  o b y w a t e l i  
E tt je /y  prtspoUtej. A v, ięe k tó ż  jej ii'c pę.prze?

A Luk-

Z  g i e ł d y  l w o w s k i e j .

Obroty p ry w a tn e .
L w ó w ,  17 g r u d n i e  1 9 2 1.

. D o l a r y  a m e r y k a ń s k i e  5 , 5 5 U .0 0 0 ,  j e d y n k i  
5 ,5 5 0 .0 C 9 .  D o l a r y  k a n a  i y j s k i e  5 . 0 0 0 . COO —  
j e d y n k i  i d w ó j k i  4 , 9 9 9 . 0 9 0 .

H U M O R ,
—■ —  Kochałem pańską córkę, gdy  mia-ła r iO na -  
ście lat.

—  No więc,* c ze g o  pan sobie  ż y c z y ?
,  ■— Chciałbym się z nią ożenić.

— Nic w R ce j?  M yśla łem  już, że  pan el.^e za 
to pensji.

*  *  <

N ajnowszy dow cip  lw ow sk iej  „Bagateli1
W iec ie  para łw rf iaka będzie nowa waluta j,c i ­

ska?  Otóż tak. walutą zasadniczą, będzie w j / k ś .  
Jeden wojtek mg,’ dw a  p iustju  każdy piast d w a  
chłopy a każdy  chłop tysiąc dolarów.

j * * '■ *
P e  l.wov> ie krAzy następujący dowcip:
— W ic  pan k fs  jest najlepszym odbi-rre-i 

dolarów?
Nie.
—  Komisarz Konarski,  bo przy jrutije' dolar}, po  

każdt m kursie.

K r o n i k a  b ie ż ą c a .
Rererttiar teatrów miejskich;

T F A T R  WIELKI.
W  p '.uitAl. iąleic duś.' 17. grudnia o gedz .  7 - f f  

..Nina’1 Kam,.:';, (jjeśc. wy st. Anny Sznage—  
.Zie lińskiej)-  ,

W j w fSrek dum lk. grudnia o- gu.dz. 7-0)  
„ l /g u le t to ’1 w nowej obsutfzte *>

T E A T R  M A, V.

\V pouiódzittMC uiiG 17. grtfduią o g o j / .  1 - i i  
„Sr-rnwa Kaisu-a".

W ,i wtorek dn a IN. gritHiia o  gody. 7-cy 
. .Pt„kcjńwka iszui-.i miaisut*'.

T E A T R  NOV, OŚCE

W  i ł o td e d i i a J e k  « i :a 17. g r u d n i a  o g o d ż :  7 - t J  
..DŻ’e\wczę /. Molaialii*' lepcrctka. |

W e v  mrę' ehr c ' j 8. j:rnd:i'a i tl.”-‘.lz. 7 . j 
..Ksl* T c  kit O l a * ’ ( f l / c  l.i„"

H /U A T IA  A Rcitatsa 3. Od jo 'ą  17-g i 
yff i in ir  br.: O zę;s* bis:.', !r i  'Jh: sam obólcćw  — 
skctcli w  l ;A c’(. C żęść  s i ło w a :  Ch’.;i *• G 
luiYs — W indbirfiti M l'sili. Cz^ść lll 11 
farsa Początek  o godz. 8-ńief w icezertm . tiv. e i t i l  
W (hre świjrl Bi.ł.egar NB.rodzciiią dwa pń-twM .1®  
w enla. pierw szc  od U-luk a drugie oęj gotlz. .yAf 
w ieczorem

W  każdy.’nt d e m u  o d c z u \ v a ó  s ię  efeją. h 
w zajkrush iifuc-y J ń p o r c c ia m  w y c li .  sz '  !r :n!.  
B r a k  ie  uzppcii i  ć  iniptKa n e \ ,  c lk  m ki c / ą  ,* 
W Lmzar.że P i /r c e G  *>y, PastiJd .YliKdiiiscli,:. ,, -  
Lek: kina, , L u n '1. 1'tostó.Kiie tu; iKilpiękn e -ze
ki.iTiulcii ię s e r w ' s y  j.tuio:,, c. k a w o w e ,  l ic r łu . -  
c a u c ,  k T k s z k i .  sz i !a .» k ' ,  k a r a fk i ,  1av. li-asy, 
flw.kt my itc:.. s a n i e  z n a k o m i t o 1 w y r o b y  p o  przy  
m ę p n y c l i  o enc ii .  KiHJtrjce -tera/z, b o  m o ż e  
w k r ó t c e  bęcte ie  d r o ż e j .  4496



„WEEK N O W I ' .  Nr. 6 7 4 5  z  d n ia  1 8  grudnia  7 3 2 3 7

l $ & g *
N a jb l iż s z y  k a r n a w a ł  z a p o w i a d a  ś w ie t n ie .  Raf p r a s y ,  m e d y k ó w ,  t e c h n i k ó w  '• t .  d .  a przc-  
d e w s z y s t k i e m  w ie c z ó r  s y l w e s t r o w y  i ju ż  ta k  n ie d a le k i ,  s ą  p r z e d m io t e m  r o z w a ż a ń ,  ba,  
n a w e t  p r z y g o t o w a ń .  C e n y ,  k t ó r e  w  d a n y m  m o m e n c ie  w y p a d n ą ,  z n a c z n ie  p r z e w y ż s z ą  p o z io m  
d z is ie j s z y c h .  W o b e c  t e g o ,  c z y te ln ik u  i &  p ię k n a  c z y t e ln ic z k o  k o r z y s ta jc ie  z c h w i l i  i p o ­
c z y ń c ie  z a k u p y  w  z n a n y m  m a g a z y n ie  „ T h e  G e n t le m a n "  przy p la c u  H a l ic k im  l. 1 2  (r ó g  
ul. B a t o r e g o ) ,  g d z i e  w s p a n i a ł y  d o b ó r  i p i e r w s z o r z ę d n a  j a k o ś ć  t o w a r ó w  m o d n y c h  łą czy  
s ię  z c e n a m i ,  w p r o s t  w y j a i k o w e m i  s w e m  u m ia r k o w a n ie m .  .  4 4 8 3

Y 3  g r a t i s i a  b. r.
U  A r-T; T A RZiJ rBbIKBKA
M  1  JlLr /%  Fesząifli o i. 8 1 0  Bierz.

N o w o ś ć  s e n s a c .  a tr a k c .  C &S E *  Y l i  & D O L 9 R E  S  ś w ia t ,  s ł a w y ,  d u e t  ta n e c z n y  
G o ś c in n e  w y s t ę p y  p  p. M A R K A  W I N D H E I M A  i M . MI R S  Ki E G O  z n o w y m  rep er tu a re m ,

J { 3 ś l 8 i a |  D J A B Ł IK I  ' f i ' 1"
l iniach S i i i ą t  B o ż e g o  N a r o d z e n ia  2  przed  d ła w ie n ia : o  g o d z .  6. pop .  i o  g .  8 .3 0  w le c z .

4491

N abożeństw o  ża łobne za spokój duszy  śp. Ga­
bryela Narutowicza. p ierw szego  prezydenta' R z e ­
czypospolitej Polskiej,  o d b i ło  się  dziś o godz>.70  
przed pot. w  B a zy lice  lw ow skiej  staraniem W o ­
jew ództw a.  N iestety  nie uznano za  potrzebne o g ło ­
sić tego nabożeństw a plakatami, ograniczając się 
jedynie  krótka wzm ianką kronikarską wJ kilku 
zw yczajnych  dziennikach. Skutkiem tego  kpśció! 
Ila) prawie pusty. Przed ołtarzem zasiedli  w osob­
ie, eh fotelach gen. Jędrzejowski i w  zastępstw ie  

Ljj.ojswody szef biura prezydialnego w ojew ó d ztw a  
Mń. Wodzicki.  Roczne ławki ,^aięli s ze fow ie  władz  

i korpus of icerów oraz ‘konsiiiowie.  Miasto r e p -o- 
zeirtbwat w icep rezyd en t  i tr .  Stahl. Z k ierowników  
w y ż s z y c h  uczelni zjawił się t> i'- 0-7 rektor A kade­
mii weterynarii  dr. N iem czycki.  M łodzież  akade­
m ic k i  św iec i ła  również nieobecnością.  W szak  
uczciła już rocznicę  trag iczn tgo  zganił pierw szego  
prezydenta Rzeczypospolitej  odczytem , gloryiimi-  
iaeyiB; Jego iijordcrcę...

Z T o w r i z y s t ^ a  Dziennik;., r.y Polskich. P o -
T e ćz i i i ic  W ydziału odbędzie s ię  w e  środę 19. 
łun. o  pndz"nic 5  lopc.I. w sali Klubowej Kasyna  
i  Koja lit.' art. Na porządku dziennym spraw s 
pilne i ważne.

Komitet h ’b)ji teki UbogTj M łodzieży uprasza  
TT. Arij stów- Pp. Pilaoskiegu, Hcllika, Daw ido-  
v, i c m  Szczepańskiego ,  Bogdańską. Płomćenóow-  
s\Vócgc i innycli, k tórzy  brali udział' w  przc.dsla- 
W-fc-iTneh w  czas  e S \v !ąt W k4 kanoe iych o  na.yeL  
mia.s.owe porozumienia się  ,w spraw ie  imprez 
artysi.  z  red, Rayskim, w godz. 8— 10 rano —  
w  red. „Wieki!1-.

Związek A d w okatów  Polskich. W  Poniedz a- 
łek difG 17 1).' m. odbędzie  się o  gedz. w pal dc 
7-nu'i w iecz. vv' sali Tuwar^j Polituchn. zebran e 
dyskusyjne nń tenutó n o w e g o  pbdatku majg-tko- 
wegu, 'które zajraji rofcyattm adw okat y ?  Brunei 
ł 'himęnield. ' N a ^ e t r a i P c  to w stęp  mają członko-  

ł'wio Tow-arz. Prawnifcz-.gu, Politechiiiczireso, E ko­
nomicznego. Zv, iążku sędziów  i Z. A. P.

V!lf. P< siedzenie  nauki w e  „Związku lekarzy  
iteut-y stów  przynależnych do l / b y  Lekarska-’ 
L w y w sk T i"  odbędzie sir- w e  wtorek, dnia 18-KC 
znidt.ia .L923 o rod/.. 19 (7. wtecz.) w  lokal i
las  y tijtr  dfł^yjtfyczncgc.,  aj. Zielona 5, A. I- p 
P a d r z ą ó A  d z ie n n y : Pr. Zeuczak: N ow e typy
zgryżade ł  ( £ , ,pokazami). Po  rc®jedzeniu 1 Hcż.cń- 
fka ktifficia p -/eg:;alna dla kol eg' Zeńczaka w  re-  
sfanracji Hótefii Kraków sk'cgo.

W ieczór Homera i Ajschylosa.  Zapowiedziany  
rra’ w torek l ”  grudnia, o gudz. 8. w ieczór  — 
f Piątek 21- grudn a o  godz. 3 popoł. —  obudzif  
"'letkie zainteresowanie .  Reprezentacja greck iego  
-kóru tragicznego w układzie i pod osobistym  

ki< runkiem tułmlego p o e ty  —  hellenisty  Józcia  
^V.iłwna będzie praw d ziw ą  rewelacją. W  w y k o ­
naniu udział przyjmuje c-ała szkoła: dramatyczna
Eraneiszka F raczków sk iego .

Związek obrońców Lwowa1 z Listopada DBS
roku, na walncm  Zgromadzeniu, odbytem  dnia. 
21. z, m.. wybrano* pr z tz  aklamację nowy Za­
rząd w następującym składzie: P re ze s :  Dr. S ta ­
nisław Zagór$U, W iceprezesi:  Dr. D o m a szc w icz
Aleksander, ś w ie ż a w s k i  Adam i Rzepecki Antoni, 
Sekretarz: W allner Tadeusz, zast.- sekretarza:  
G órska Helena. Skarbnik: Kozubski Zygmunt. —  
R a d a  Z aw iadow cza:  Brodziós-kś Edward. Kazcckn  
.Marja. Kuczyński, Dr. S efan. L isowski,  lisi. Kim- 
rad, Miiller C zes ła w ,  O robkicw icz  \Yład;> sław .  
O sostow icz  Józef "Prof., Pcocajło  W łodzimierz,  
Suiiniirski Wit, S zczn p lak iew icz  Kazimierz. Ko- 
misjat rewizyjna:  Babkie.wicz Józef, ScUmNK W.I., 
Ska-ibai Filip. Zastępcy: >©J*tzarowa I>r. Zofia. Czo-  
snykow sk} Ale! s. Sąd p-r.hfoawny: Bartel Dr. Ks-  
x iv i& rz  ‘Prot., Ańczy/c-słDr. Sta-hisław, K osacz  D y  
KrtjefŚBi. 'Zrsstępry: K wiatkowski Stan is ław , D a y -  
czak W aw rzyn iec .

OrsJoniecio p.-miilka Mlckii-w cza w Tarno­
polu. Wi u g c y  na 18. styez-nia 1919 r /  Tarpo-  
pciii siJkferamł pocięśia i ściągnięto* z cckola  —  
po;r.nik Mickiem icza. Ko jjjtct obyw atelsk i  pod 
prz?wodn'oł\venl dyr. gimfttfejum L. Lenkiewicza  
zamów ił iw w ą  statuę M ickiewicza u art, rzcżb tó ,  
rza A. G iow ińsk icgo  w  Warsza.wże, którą odlana  
w broazT i wczoraj odsło*n‘ętr> v r*śrud o dp ow ie­
dnich uroczystości*. Tłum y ludnośoi, w ładze  c y ­
wilne i w djskow e  brały udział w* odsionięsiu  
pćmiu-ka. Wjtjczprtan oeb;, ła s !ę  uroczysta  aka­
demia w śali Sokoła.

r>przecze» 'e  pog łosek  o przestcmpluwaniii  
h-e.knuiów. Ludzie ziej woti ftTżSi*ev. aią pogłoski  
a niajncem jakoby nastąpić przostcm.plowan.in 
bifrtłóKłlów iu b A o w j  ch A  drobnych odcinków na 
w-'&li>miifb!to\vtr. Pogłoski te w y w o ła ł y  sztuerne  
kaprrirzebowsrre ]. 5. 10 i '20 m a fk o w y d i  bankno  
iórvi, za które pf?jcą o.bccuic se.t-ki, a naw et ty -  
s ąco marek. Cbcąp prze* w ać ię  niezdrową spe-  
Vulaoję, lfi-órej uf ;>r»mi i adają i iajcięściej ludzie 
neijświadimtleni, 1-alśJia Krajowca Kasa Pozy-czk. 

'w w  iat'arc:a, że  żadu Jgc i.:rzestc..n.plu\VaH'a j .d nych  
hżukuo.lów na drugie nic będzie.

B e z c p d n e  plotkk M ółcgowi nasi plotkarzy* 
z pod znaku praw icy ,  którzy rok temu zrobili  
ż j c a  v ŚP- Nani*..o\\ iczrf; -  opowiadają, teraz po  
m i c ś j l ,  ż e  i poseł  Tiiugid jest żydem . Jest to 
ualw aln  e bczczeii io , / 'św iadom e kłam stwo. Tlingu-  
óuwie pociKtdzą' ze  starci,  -polskiieij, katolickiej ro­
dziny .-szlacheckiej, o  ozom każdy może się  bez  
trudu przekonać, jeśli zeclhce poszukać.

Amerykańską licytację rozpoczął  p. Inż. W ic-  
l t ży ń sk l  ofiarow ując 50 dolarów na rzecz  budoieyy 
U-go Domu Teclm ków i zw racając  .s-i.ę d« jdy- 
rekto*r^\y firm naftincych z  a p e le m 1 o składanie  
na rzecz  b u d o w y  'również po* 50 dolarów. Komitet  
B u d o w y  Ił-gc* Dom u Techników ufając, ż e  piękny  
czyitS P- Ind. WjielcżjilskTego znajdzie licznych  
na-śladowców, pros), o  zgłaszanie  w zględnie  w p ła ­
canie  datków w  biurze Komitetu, L w ó w , Leona  
-Sapiehy 55.

artysffii-jebi!at.k(. Otńzymairśniy: 

Redakcjo!

Pociziękowaide
ui-siepiiiące pismo a

Wśelćio S / ? i r  v r.a 
Udaje sję % u*pr'zein;ą Arrjśbą ćlcit V i-clco Szjsi.  

Redakcję o łaskaw e mi’,-iszczenie w  sw em  pr-  
czytn e .n  lAśmi-e kiUłtt' "Stów<SE<5r*tćej -podidęki, jaka. 
prągnę w yraz  e ,' tym. k tórzy  raczyli  w  dniu mego* 
iabllcuszn olfazać mi sw ą  ży cz liw ość ,  a w ę s  
przedew szy.stkiem: Św ietnej  KomUji teałdainej
■z: J\DP. l 'rez\'dcntem Dr. Clilamtaicziem na cz<Ii*. 
V. ,'elcc‘j ś / a n .  P. { ły r d k f to a ^ i  TeaArów miejsk eh 
z p. dyrektorem Czarne w sklm na cze le ,  V/ie!ee  

Naczelnem u Sekretarzowi* Schróderowi.  —  
W ielce  S/anoefijej  Dyrekcji T eatrów  miejtsłticiii 
przycliyl-.r.ść, W iele ,  Szan. Z w iązkow i Avtysti'w,  
craz  koclianjmi Koleżankom i KolegeSn —  s ł o t y # )  
ws7ysf iv'hn. ljSónzy rabzyli  s ię  iprzyczyn’ć do* 
uświetnienia dnia* mego* JtibJeuszu -— składam  
z głę-bi w zruszonego  i bardz® wdzięcznego* sfcrc.t* 
sz c ze re  Bóg  zapiać! Pan! na Rybicka.

Ś n ieżyca  w e  L w o w ie .  T ydzień  'Bożego* Naro-  
d z « t ’a rozp oczą ł  się dzisiak .w nocy sanem: opa-  
dfi.iii śniciżmemi. Rano ujrzeliśmy miasto* w  białej 
zim owej szac ie  a* d o z o ic ó w  d o m o w y ch  przy  
zw y k łe m  ziinow cm  odmiatanhi chodników. K olo  
9-te; śnieg z n lW  zaczął sypać, chwilami n a w e t  

g w a ł t o w n ie  i jest;, nad/ieja, że Wigilja Bożeg-*  
Narodzenia n‘e będzie pozba wjoną wła-ści a ego  
śztaiażu zhr.awej baśni.

i ) Z i. Komisariatu pclicił. KierowbiiK-em f. 
komisariatu *P P. w e  L w o w ie  w  miejsce jrodkom. 
Steck icgo  zosta ł  prowizorv<Szn5« m'ano*wany p r d -  
kmii. Kuncewicz.  ,

( ) J e szcze  o kradzieży przy  ul. Badeiricli. 
Odnośnie chr fc-ądzieży bielizny przy ul. Badcnicli  
12. w:' której io  sprawie rewizja pokcyjna v, j 
kazała  nlcwimiriść Franciszki Czajkowskiej —* 
oOr z y.i n a 1 i*ś i n y n  as 11 p i ii ą c e \y y j a*ś ni e n i e :

J a kc  właśc:e'elka zaginionej bie lizny przy ul. 
Badanięji 12 stwierdzam, ż e  nic podawałam , ani 
nikt z  mojej rodziny d o . dzienników, jakoby Fran­
c iszka C zaikow ska b y ła  p o r o d e m  tego.

(—) E dia  k.?,dzieży w  Ilrtnie „kontakr*. P v  - 
szeni jesteśm y o zaznaczenie*, ż e  p. Piotr Bat*i«'. 
mechanik z  f irmy p. Dcm iczka  przy id. Śyk sfn -  
skieyi u''e ma lńc eyspólnago ze skazanym  za kra­
dzież w  „Kontakcie'* Piętrem Batogiem.

(— ) r licą przerobić w szy sk ich  ż y d ó w  na sjo- 
nistów. Żydow ska młodzież  sśomstyezna zaczynia 
organizow ać się do planowej agitacji wśród ż.y- 
dostw a  na terenie L w o w a .  Onegdaj odbyło  się z e ­
branie teB in ltyfe ieży ,  na którem w jb r a n o  Cenir. 
komitet orgaiii/.acyiny z rderatam i:  organizacy i- 
nj m, palestyńskim, kultur, za wodow o-społ. ,  liuans. 
i propagandy. Do komitetu tego w esz li  W einstock,  
Mensch, dr. Alles, Bund, I.urie i Letzter. Ten ko­
mitet uzupełniony koniis.ir.mi ma organizować  
także prowincję. Jak wynika z referatów, n t ^ c h  
tw o r zy ć  kadry sionist. pracowników , przysposoiiić  
młodzież  do pracy społ. i polit. i w y w ie ra ć  w p ły w  
na całokształt  życia ż,\ d. Ma przec iw staw ić  sie 
„jałowej politykomanii". Ten objaw nieustanne}  
akcji s ion is lów  wśród ludności żydow skiej  godny  
jest uw agi.

W SPRAWIE O PLŚT CZESNEGO w p r y w a ­
tnych y uinazjacU wa Lwow ie. Zgłoszenia dal­
szych członków Ogólnego Związku i 'odz-ć'elskieto 
przyjmuje p. Franciszek Glasgall,  ul. Sykstusk;: 2 

i ; 33222.

ty lk o  t łu sz c z  
r o ś l i n i e  

E U R O S ' .  "  4 4 5 8
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* KAŻDEMU BUCHALTERO W I jest kun-eczuł
w ynalazek  Szargia za UKfO.OOiJ Mk., —  w y s y ła  
Irauko: l.wbwskie-'  S tow arzyszen ie  Kupcinw — 
Lwów', Hetmańska 6. 44'tó
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Vł IEK  w u w y  Ó J4 J  z  finia i d  g ru d n ia  1&23.

PRZECZYTAJ i KORZYSTAJ! Handel ds l ik j-  
te s ó w  i wiiiii, gt&z  pokoje do śniada.u i restauiti-  
jja Ferdynanda SUorodcckisgo w e  L w o w ie ,  przy  
uf. Kiitóskicjrjj 1. 4 (obok. KawiaJn! WicdońskDj)  
polec;#: buie-tl bogato zaopatrzony w  cieple i zimne  
p, zekąslA  Znakom'te śniadania, obiady i kołacie  
po cenach umiarkowanych. Specjalność: obiady
menu z  trzech daii po cenach bardzo niskich. Na  
św ię ta  poleca pierwszej jakości wina, wódici, —  
Us;a,-y) roimy, koniaki itd. 44.92

 00------
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1 3 9 0 5

Dotkliwa nędza. Zgl-sćła  się  do nas starsza  
kobieta,  w  żałobie,  w d o w a  po m aszyniśc ie  p r y ­
watnym. Za życia męź-n pow odziło  się  jej nic i l e ,  
m asła  naw et  innym pomagać. Choroba m ę ż i f  i 
śmiertć —  pożarły  w szy s tk ie  skromne z&soby. P o ­
została' sama, b ez  żadnego oparcia, bez pensji — 
pogrążona w  odmęt nędzy. Znajomi —  ale r ó w ­
nież b iedacy  —  dali jej chw ilow o  kąt u s ieb;e, ale 
c o  dalej?... M oże ci, którym jaśniej płynie życie  —  
rzuca dobrą dłonią jakiś datek d!a „Wiktorii  Q  
do Admin. Wieku N ow ego .

a ą ^ H B iS g iag^ a BŁBiaw E as g saaEaaBZ- a* ^ s33BSS3s ^ 3 s b b s s s x s ^ isss swjssaaaHSB n ^ ^ sr a s^ |S B 3 a ss= = S |3

i ^ d l  s p f f l F . ”  G O S P O D A R C Z ELi ki i t m

zb'ór w  całej Polsce  
1.4146 ty s ięcy  kwintali  
kiv,, jęczmień.a 1650S 
kw- W  stosunku do. 
w ię k sz y :  pszenicy o

jęeznfen ia  o  26,6 
/

Naczelny redakfsri
3 R O N ISŁA W  IśASKOW.NfCSJ

Otfpowieifrlslny redeikfos*:
JOZEF KR ZY SZT 3 F O W IC 2

Sta u zbiorów w  Pclsco, Wć-dtug ooecuych  
zauouioiąvcli obliczeń, dokonanych li-a m ocy  ■sza­
cow ania  om lotów , ogólny  
jest nas tęp u ią jy :  p szen icy  
(ICO kg.), ż y ta  39965 iys .  
tys.  kw..  o w sa  36946 tys  
roku ubiegłego zbiór' jest 
l i p  proc., żyta' o 18.4 pro 
proc., o w s a  o  41.1 proc-

P ry w a tn a  kapita ły dla państw , zakL w Cho­
jkow ie .  Informują, lias, ś k  organizuje się  T o w a ­
r zy s tw o  Trsairsowe zm ierzające do jprzyćiągnięcia  
pryw atnych  lupi-tałów dla p o d t r z y m a n i  o lbrzy­
miej fabryki! pań stw ow ej zw .  a z o to w y ch  w Cho-  

Tzo-wio, g-dżio daje^się o d s u w a ć  obecnie ogromne  
z a p o trzeb o w a n ie  kapitału o-bfo-towego. .Zaintercsfo- 
w t m e  okazują, przede ws&ystkiein sfery  rćlni-cze.

Wielka fabryka mechanicznego obuwia. B j l y  
dyre-keur wiclKiej fabryki obuwial m echanicznego  
w  Petersburgu Mikołaj Petroii  oraz znany prze­
m y s ło w ie c  w-leńskt Adolf Kleiber c zy m ą  u w ładz  
starania v/ celu założeniu w  Bia łym stoku wielkiej 
fabryki- m echanicznego  obuwia-. Dla tych  celów  
mają być  odbudowane liczne pustkami obecnie  
stojące budynki fabryczne  zniszczone  podczas  
w o j n y / w  Białymstoku-

Naita polska w zamian- za serbskie wino. — 
P o se ł  do sk u p szczy n y  członek partii radykalnej  
Radonicz, po  pow roc ie  z  P olsk i  ośw iad czy ł ,  iż 
udało ftnj -się z a w rz e ć  porozumienie z  rządem  

.polskim, na m o c y  k tórego  Jugos ław ia '  będzie  o- 
V z y m y w a ł a 1 z  Polski naftę, w y w o ż ą c  w  zamiah 
ido  Polski w ięk szą  i lość  wina.

P a ń s tw o w y  m agazyn  w y r o b ó w  tytoniowy j  
w  Toruniu. Dyrekcja  P o lsk iego  Monopolu j. yJo-J 
u iow ego  utw o rzy ła  celem  umożliwiania konsumei'  
tom na terenie w o je w ó d ztw  poznańskiego i po­
m orskiego zaopatrywaniu ,  s ię  w  wyroby  tytonio­
w e  rządowej - produkcji, p a ń s tw o w y  m ag a zy n  wy  
robów- ty ton iow ych  w  Tonm lu  (ul. Kopernika). 
Z magazynu t e g o  o tr zy m y w a ć  będą wyroby  
pa ń stw o w y ch  fabryk kupcy  ty ton iow i na 'obsza­
rze wjyiKentOfiycli w o jew ó d ztw .  B ędą  oni odtąd 
p:t m yśli  rozporządzenia uTulstra skarbu z d. 29 
października 1923 r., og ło szo no  \y „Dz. U. Rozi>- 
Pol.“ Nr. 112, poz. 902 zobowiązani do stałego' 
u trzym yw ania  na .sk ładz ie  i do sprzedaży  rzą.de 
w yc l i  w y r o b ó w  ty ton iow ych .  \  *

N o w a  placówka przemysłu papierowego. Dn'a' 
1. listopada 1923 r. zosta ła  puszczona  w  ruch fa­
bryka papieru w- No-wo-Wiilejce pod  Wilnem- 
Fabryka ra e g z y sm je  od r. 18-60. W  1914 r. fa­
bryka b y ła  zajęta przez  okupantów i doszczętnie  
zrujnowana. W  1931 r. no w o po w sta ła  Ska Akc. 
pod firmą ,.Nowowileis.ka F abryka M a s y  D r ze w ­
nej i Papieru" odbudowała' zniszczone budynki f 
uzupełniając now em i m aszynam i doprowadziła  fa­
brykę  do poziomu jednej z  na jw iększych  placó­
w e k  tego  przem ysłu  w  kraju. O becn ie  fabrysa  
zaiilruduia 300 robotników. Fabryka  w yrab 'a  pa­
pier drukowy, piśmienny, g a z e to w y  i p a k o w y  — 
w. ilości 2.500.000 klff pdpjeru roczni';

ęmąmmjKII i u t  o r

, x o m s ń m m v ,  „ p u l d s ** SSU81
0 4

o s t a t n s j  k r e a c j i  poleca Mtsgacjjn M i d  
h i l l l l A " ,  Si. r,k e  ąh. :a 2. 33271

mis nanans

S t a r ł o ! ,  c y a f o l j a ,  f o l j a  g l a n s o w a t s a

n a  s life d z ia  w e  f irm ie  $ P H f $ : Y  
K © ś c i y s s k l  Ceny fa-bsyesne.

33132

..J ttanp f Pa airmmi I luiif
K o m p le t n e  w  ruchu d o  o b e jrzen ia ,  urząd zen ie  m a­
s z y n o w e  do  fabrykacji  h S j i i ,  SilfiSSÓW t t ę . ć l t l l '
HjfCSl i  s z n u r k ó w  S U e W S F i e ł s  (S c h u h U tz e n )  e h
d o  sp r z e d a m  i» —  R  rf e k ta n c i  skierują  s w e  ofe ty  
sub: „ S i l . C U D  O O l l a r  — 4 3 2 4 1 "  d o  Biura O g ło ­
szeń, R udolf M osse , W ien !., SelJarstatte  2. 4171

d o  3 g i t r 0 W S g O  ta r ta k u  p a ro w eg o . P rzyjm uje  ,'ą 
ty li  o m aszyn is tę ,  k tóry  w y k a ż e  się d łu g o le tn ią  pia- 
k ly k ą  na tartakach  p a row ych .  N ie ż o n a c i  m ają j ier- 
w s z e ń s t w o  z powodu braku m ieszk a ń .  —  O fe r ty  
w ra z  z odp.Sanii ś w i a d e c t w  i p o d a n ie m  w a r u n k ó w  
aai-ży n a d e s ła ć  pod ..T srta ft P. E " do U i ura oo ło -  
szeń H. BUCiToTABA, Lwów Legionów 21. 3324A

Rf.llL
J  B iiii

Od dnia 16 bm. będzie się odby­
wała w hotelu Georgea na nadcho­
dzący karnawał sprzedaż paryskich 
kwiatów i innych ozdób do sukien.— 
Polecam się Szanownej Publiczności.

J E S T  T Y L K O

u ż y w a n a  j u z  p r a w i e  prz<?Z
wszystkie flospsdynśe.

•J8cąwfv/ł! :iy)(ywfi&LRSKti}

lódynie z napif.e”i:

n a  s s i i  s  3 3
y s  etlosłąwku S. 8.

% B r  je s t  p raw d ziw a . ISB^

y S s i l S J i  1-3  b  f e a l U l s *
Du nabycia wszadir.e.

u 471

332'0

«  a b > a  H 5 r.‘ts l ą ą  
f a r iB u J a  e h a m S c s f i J a  ^

H c ś n i e r z  
Lwfiw, C horążczyzity 5, H.

róg A- -Dr. uckię-j. .

r

\
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wszelkie c h o r o b y  r lr ó y  o d d e c h o w y c h  leczy najpewnie5
“  im m m "

s t o s o w a n y  z z n a k o m ity  
i co p rzez  n a jw y bitn ie jszy ch

m sk u tk iem  
lekarzy. — 13 IM I  Siffilll m

F j S o w i ^ c Ł w s z y  z  z a g r a n i c y ,  p o l e c a m  ? .  T .  

r  P u i K l c z u o ś c i  j a l l o  p r a k t y c z n e  p t ^ t i a r l i a

E g M łj f s l r i l  S i l  3?
H j j  ń  I fi 1.11 I
V„, V j  S i  M -»i ta Gi J ̂

n a je le g a n ts z e  i f f tS jrn O S S siS G jsae  $ 2r o j a  c S  n j jw y k w .n tn ie j -  
sz y ch  do  na jsk ro m nie jszy ch .  —  O grom ny  w y b e i  CilC»£S'ji3 SM* 
k l a n  C l l a t S e r a W J f S l ł i  krepelechy n o w y ch ,  j e d w a b n y c h ,  crep  
n S r o c a n  i g a b  rd © S l f e t i r e i s  I tS W O Ś iB  h a m S z a l s k  w  naj­
w ię k sz y m  w y b o r z e .  — C a a y  b o z H o n H u r r m c y j n a .

Magazyn konfekc. damsk.
f l & M & l i  Ł I l l E  Lsśh, Syicsfuslsa 1*

U W A G A  N A  F I R M Ę  » C H I C “. J£>

s r
4422

P i f  M

l i  I llttUlBEHki 1 i l a l l f l l P

m o t o r y  e le fc ir . ,  o r a z  w s z e i k  e g o  
ro d za ju  m ater ja ly  e łe k tr o te c h ' l i ­
c z n e ,p o l e c a  h u r to w n ia  i c z ę ś c io ­
w o  p o  cen a ch  n a jta ń sz y ch  firma

BEftHARB PAHZBR
Ł y r iś w ,  u m c a  K o ł s a r i i c i t a  1 f .

33303

( ś w i & ż y  t r a n s i p o r t )  33293
z fabryki „OansK S o y a k a g e ra b r ik “ w Kopenhadze 
na składzie aHgielsfeiEf S. B. Zjednoczonej Ksrpsrsęjl 
EStlffygRfgj, Lw ów , ul. B a to re g o  3S. —  Tel. 141£i

P f ©&8r'S5BSJ'
z n u !e ź ł>  k o r z y s t n y  z b y t  
d la  s w y c h  p r o d u k t ó w  i 
t o w a r ó w ,

S Z U
d o b r e j  k l i j e n t e l i  w ś r ó d  
n a j s z e r s z y c h  w a r s t w ,

z g u b i o n ą  r z e c z  i p r a g n i e  
z w r ó c i ć  w ł a ś c i c i e l o w i

*?!!KS!?BS3EP!!SJS

Ż ą d a j c i e  w s z ę d z i e

£ .

ilrożdigiiiBgB, — cisRfis
ufanitfoweso i purUMRgćsi

w smakach: czekoladowy, cytrynowy, wa* 
Ijowy, migdałowy, ananasowy i malinowy.

p r a g n i e  z n a l e ź ć  z a j ę c i e ,  
l u b  d o b r z e  s p r z e d a ć  n i e ­
p o t r z e b n e  p r z e d m i o t y ,

s i l ą c
s i ę  n a t y c h m i a s t  w e

f j g f t a  g n a n a
n a  j p o c z y  i n  l e j  s z y  in 
d z i e n n i k u  k r a j o w y m  —  
k t ó r e g o  d z i a ł  reklam ,

s c t s t l e i !  
tsyis asr «stkss
w y d a t k i  u c z y n i o n e  n a  

o g ł o s z e n i a , .

P 5 f l f 5 5 J | j 3  j a s i o n o w e ,  j a d a l n i a  d ę b o w a ,  U a o :~  
P t S z f y l ł i o  n e t  i K l u b o w y  g a r n i t u r ,  B ie r k o  amer,. 
R c^ is lrat l ira ,  Ł(Si4.a że lazn e ,  G u it tn cra  łó iec i-ka  dz ie ­
c inne .  M e b le  g ię t e  i t a p ic ero w a n e ,  K arn isze  mosi.;- 
żne, M c lc r a c e  w lo s i e n n e  —  p o leca  po c e n a c h  p r z y ­

s tę p n y c h  " -I» ę f a :- y n ,  m e b l i  4423  
S I 1E6Ł ! 6  Sra, Ł w & w ,  we, K s n i t a n l e r a o a f p f e n  Sfc..

r ja 0 § iS ll

w s z e l k i e  c z ę ś c i ,  j a k ;  b i c k i ,  kar-  
t a r y ,  s k r z y n k i  b i e g u ,  d y f e r e t i , ,  

s p r z ę g ł a ,  w a ł y  k o r b o w e ,  k o r b o -  

w o d y ,  t ł o k i ,  t r y b y ,  p i e r ś c i e n i e ,  

k o ł a ,  ł o ż y s k a  k u l o w e  t n a c i s k o ­

w e  —  w  n a j w i ę k s z y m  w y b o r z e  

p o l e c a  z e  s k ł a a ó w

J l “ , l i i ,  i i l i f l .
3 k.-fif

9
i  f j  I ł* . *9r

ha święta w zegarki kieszonkowe, rę zne, 
ścienne, szafkowe, budziki, jakoteż w biżu­
terię, niech śpieszy do z e g a r m i s t r z a  
L t e b s r m a n n a ,  Gródecka 3a, g zie 
nabędzie te artykuły o 25 prc. taniej, n i ż  

wszedz:e. 53275

•  Et U  ES ■ U ‘

KRAJOWE i Z A G R A N I C Z N E
3 2 473 D O  N A B Y C I A
w  C H R Z E Ś C I J A Ń S K IE J  S P Ó Ł C E

Ud** fSa IPD iFk ® ® Lwów, Rynek 34 
roglTwKba 6*Q Dom Sladimuliera.

f e B ^ B j E B a B B ł » 5 f g 3 S g S S g S f f i g 5 B ^ a H G ^ 3 ^ y

Praktyczne wyroby ze złota i srebra 
po cenach nizkich poleca 22223

'Si, BUSZEM, Lwfiw. iałpift i
**5*’ K u p u j e  s t a r e  p r e  c i o s c a .

om tnrr. r-^ff-rp̂ -tAanaiwaii iiaiwa»mi^rufim«arigrffl3

p o leca  s  s n K i ,  n a r t y ,  K i j i t i ,  o f o u w i - a  do
nart, l a t a r l l i  ręczna  e le k tr y c z n e  i k a rb id o w e ,  
l y i  w y ,  naczye ia  a lu m in io w e  i t. p. p o  cen a ch

. . . . . . k o .  g g i i j j f f l g s j j j  M f i n  1 5 .
' 4470

w an ych

Ę  R o m e r
Atlas PoSjski Wspślczcsfiej

z a w ie r a  na 14 tab l icach  30 m ap  i H jagramów. Treść:  
1. P o lsk a  f izyczn a  1 : 6 milj. 2. 4 o lska p o l i tyczna  
1 : 2  milj. 3. G ę s t o ś ć  zaludniania  : 5 milj. 4, P« i- 
ska cz. pótnoc.  k :  2.5 mil;. 5. P o lsk a  ;x. pułudn.  
1 : 2 .5  rr.iij. 6 . Ką, je B - i t y c k .c  l : 3.7oO. 00. 7. Kraje 
C z ; rn m o rsk ie  1 : '3 ToO.000. 8 . Ge<- !ogja 1 : 5 mili. 
9. K lim at  (m apy i djagramy). 10, F lora  (mapa i 
djagram ) 11. F aun a  1 : ó mik. 12. P ło d y  kopaiń  
( irip> i d jagramy). 13. R o in ic tw o  (m ap y  i d jagramy)  
14. C Ą 6 w bydła  (mapG. p o leca

A k c .  S p G k a  k a r to g r a f ic z n a - i  w y -  
S k l  d a w n ic z a  \ve i .w o w ie ,  l l i ica  Py  

c z a k o w s k a  5. 333Ó7
r

ąa^5E !S E B ! a ^ 3 B 555

j£S .tŁ 'jp ‘0 . j 0 i 3C \sr  l i E Ż d ą  Kość 
C  Cl

d o  p o w a ż n e g o  przedsieŁb io r s t w a  h a n d l o w e g o
a f f w n l u R W s I s e f  n n s f i i S i i K

S g i o s z e r J a  p i s e m n e  c u r r i c u l u m  

v i ł a e  i  a  o d p i s a m i  ś w i s d e c t w d c  b i u r a  

d z i e n n i K ó w  B U C H S T A B S .  ' L w ó w ,  L e ­

g i o n ó w  2 1  p o d  „ K A 8 Y E R K A " .  3 3 2 3 9

^ J t a j l e p s z e m  — n i e  z a w i e r a j ę c e m  ż a d n y c h  
f e l  s z k o d l i w y c h  d o m i e s z e k  j e s t  t y l k o

» » ?

E i u r o  f a b r y e s s i e  L w ó w ,  
i a f m i t Ś r s o ^ s H a  4- (pod.t órze).

TJ50

rt
b . b I L „

p r / e m y j l o w y c h  i p ła c im y  n a jw y ż s z e  c e n y . - -  O fe r ty  
, Ł H T L H A “  L w ó w  ul. K o p e r n ik a  42 b. 4477

rękaw lczk illi
i i  R3£SSnfeJt bo

w ' i ,  ód. p r z e z  s :e  n

SgESS

4439
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U2s»ss99a£SEa5Bea. — ~ ał -i

orzystgjEiB i  Bigfijwaiei e«a?i.
Na dnc»cd< c 

sp łaty
po cenach g o tów k ow ych  bezkonkurencyjnych, sprzedaje  

w sz  U ie  n -w c ś c i  3 abdr lyn ow e, b oston
dla Pan, jak: — SlPłŁSii^ŁŻSE ĵ i&i. a 3  try -o to w o  - jedw abne.
B L U Z K C  B iE L IZ N Ę , J L ttP E R Y  i K nM lZF.LK t t r y k o t .- j c c h y a s n e  i 
w ełn ian e ,  S W E T E R ’/ ,  SPÓDNICZKI i t. d. KOMBINACJE i riALCI 

czarne oraz P O Ń CZ O C H Y  w e w ie lk im  w yborze -3:1294

P od a ru n k i z  w y r o b ó w  s t i o t y c ł i ,  s r e b r n y c ł i  i  b r y ­
l a n t o w y c h  w  w ie lk im  w y b o r z e ,  p o - n a jn iż sz y c h  c e n a c h  —  
p o le c a  E B M U N D  M A R  J A N  B  ! £ . £ « ,  za k ła d  ju b i ler ­
sk o -z io tn . ,  p o łą c z o n y  z rafinerią s z ia c h e t n .  k ru szców , L!4/G,(J, GSlOnsŻ 
c z y s n y 7 .  / .a  z ło to ,  sreb ro ,  bry lanty  i s z tu c z .  z ę b y  p ln c ę  n a jw ięcej .

Olnefcijffiste Składnica imltaw
ik, c h u s t e c z e k
k i zabaw ek, sprz<

W i ,  P g f i S k a  I

s a r a n s s  i z s a j t

p o ń c z o c h ,  s k a r p e t e k ,  c h u s t e c z e k  i w szelk ich  trykotaży
oraz dziec.nnych sukienek i zabaw ek, sprzedaje po cenach fabrycznych

Dom  Lig’! pom ocy  
P rzem ysłow ej. f-D

4091

W obec w prow adzenia w błąd P. T. Publiczności i R estauratorów  
pi zez jakiegoś dom okrążcę, jakobym  ja straci! za stęp stw o , zaznaczam , 
ze , - S t  to  ty lk o  p o d stęp  z jego strony, za co go H ! ódp ow iodzia ln ośfi 

• sąd ow ej p o .ią g n ę . — Zawiadam iam , 'Ie z pow odu  SItfaaj jakości w y ­
robów  kraje, Serow ni zaniechałem  sprzecfa;.y ty c h $ ,  natom iast objąłem  

 ̂ zastępstwô  i BrjrfsjesRą s t̂rsecSaS

I M w s r g i l )  i  J a k o ś c i  ~
P ubliczności polecam . Prócz le g o  te ż  inne sery, S Z p r c i y ,  

sardynki i m arynaty rybna z a w sz e ,b a  składzie.
■ cn

Ó Ż o l 7

H an del d e l ik a te só w  
L w ó w ,  u l i c a  L e g i o r i ó w  Ą - l .

3 2

.Ir® Anna
ordynuje, w chorobach skórnych i wener. od godz. 3 — 4 
popoł., m ieszk a  o b ecn ie  ul. Friedrichów  S, parter.

3 3 2 9 2

S f  :r f a l i s t a  chorób
k o rn y ch  i non.iryczn. ____

były elew  kliniki w iedeńskiej i berlińskiej. Przyjmuje 
kob iety  od. 10— 12, m ężczyzn od 2 —5 w niedziele  
1 św ięta  od 9 — l .  K r a s z e w s k i e g o  3 , 32756

n a a ^ ^ a  e c z ? 4 & 3T 2 .

PO G N IF,\V ą N Y! P o ra z  d ó u t l  p rz e m a w ia m : b y  Oo p rz e ­
kona^ z«  sp raw y  lą c  'e k cew aż y łam . B a rd z o  bo le ję  nad 
.tam co zaszło! WyjaSnfeuie 1 od PRZYSTAŃ lIo \dm.Witko. -rl--—33275:

f ORTFF IhN SiSąsla — zumienię za piaiYno — ewentualne 
z.) ocplafą. Wiadomość; Leona Sapiehy 9; 1 n _
ns prawo._______________  ̂ 33010:

PO L c ' Szw alnia Kopernika 16 w ydaje robotę wojskowa
uo szyc -0 lin miejscu ( w domu. Cena z,lacznfe uodw yż.
szona, ńt ——. łó ac  33143

S '3 0 l 7 i - re!re ru ie  P ian ina  M iec zy s ław  H erm an ;
■ /01il 1S- _____________________ 31169

MAM  lokal z trz e c h  ub ikacji n a  p rzedm ieściu - n ad a ja c y  sio
U n i i ' i .  p o szuku je  sp ó jn ik a  fach o w ca  z
k ap n ą łem . W iadom i *c Ł y czak ó w  tĆ L  R e s ta u ra c ja . 33157

kJS i-JIL R Z  p rz e ra b ia  ; ro b i now o lu k su so w e fu lra  dam sk ie  
ty ik o  po dotoiach. Ul. P o d z am cze 9, P o ż a k o w s k j. 33216

A K U Sar.R K A  W A O N E R O W A  p rzy jm u je  pan fe  — udziela  
po rad  pod  d y s k re c ją ; S O B IE S K IE G O  30. p a r te r .  32455

AKUSZERKA p rzy jm u ją  pan , u dzie la  p a ra d  pod d y sk re c ja  _  
L w ow sk ich  d z iec i (P o ina  7). 32S9S

AKUSZERKA p rzy jm u je  panio  pod d y sk rec ja  
u s tęp s tw o . W a to w a  27, p a r te r . n iezam ożnym

32454
AKUSZERKA L u jk o w s k a  z  W a rs z a w y ; p rz y jm u je  z a m ó — 

W hem a; u d z te la  po rad  pod d y sk rec ją . U>. A snyka I. 9 .
  T  ___________  32090'

ELEG AN CK O  W ykonuje su k n ie , k o s tiu m y , m odern izow an ie  
fu fe r . P raco w n ia  suk ien  M iko ła ja  13. I. p P jc rw s z o  
rzęd n e  s i ły  fachow e. 33059

AKUSZERKA S eku ła  p rzy jm u je  za m ó w ien ia  i u dzie la  norad
_ pod d y s k re c ją ;  G ródecka 49; 1. p. 33202

POWINSZOWANIA N ow ego  R oku  d la k o m in ia rz y , p o s łu ­
g ac zy , dozo rców ^ dom ów , rzeź iijk ó w , lasjiariirków za m aw iać  
m ożna P ija ró w  '54 , boczua, L w ó w . N iew ^ d o m sk i. 33231

w o l n e  p s i a a i f .  a a H E B
P O L SK A  SZW A LN IA  K op ern ik a  16 —  p o szuku je  zd o lnych  

h a fe ja rek .__________________________________  33033

K UCHARKA i p o k o jo w a p o trz e b n a  od 1 s ty cz u ia .% Z y b lik ;e _  
w icz a  8 ; 1. p. od 2 —gicj do 3—cie l. . 33205 "

B idR C r p o ś re d n ic tw a  p ra c y  dla 'w s z y s tk ic h  za w o d ó w  i na u 
czybielsitiw a N ie m s y n o w s k a ,  L w ów , p lac  A kadem icki 3 ( 
rljoicion 1361. D o u m ieszcze n ia  d w ie  F rancuz**  •■oszukali 
P ie lęg n ia rk i do d z ieck a . 3317f

P O T R Z E B n S  s łu żą ca  do  w sz y sfk ie g o  z  dob rem ; ś w ia d c ą  
cf-w im j 0(1 l_go S ty cz n ia . L w ó w  u lica  N ab ie laka  I1. 9 ;

P-______________________________________       33164

SŁU  :Ą C E p rz e jm ie  S z p ita l iz rac lick i w e  L w o w ie , ul R a i . ,  
p a p o r ia . Z g ło sz en ia  u  s^ rz ą d c y . i3^ 3S

SŁUŻĄCA do wszystkiego z gotowaniem ir. wła­
sna rękę, do pomocy ma młodsze dziewczynę,  
pracowrata, zwinna a przytem musi być ucz­
ciwa, potrzebna zaraz. Justian, Tcatyńsk.a nr. 7 
Sklep spożywczy.* 33214.

SZEW SK lrG O  czeladnika zdolnego i dobrego p rzyk raw a- 
cza prźyjtne zaiaz  za dobrem  w ynagrodzeniem . M aksy-' 
mi lian C aryk ; Żółkiew  ul B azyllanska .. 6J



„V. IhK  N u w y s  Nr. 6745  ̂ dnia g r j d n i a  1 9 2 ł , 1 1

P O S Z U K U J  fn te lie c k im  o sobę dla, 12 I t t i ł i t i  Pi<*:e*ki do
'  nauk i j a k j t c ż  do to w a rz y s tw a . W arunk i k o rzy s tn e . — 

W iadom ość  w pralni E u ro p e jsk ie j w p asażu  M ikolascha.
 . ------------------------------------------------------------------------------------33153

iłunodzielncŁO p o szuku ję  z a — 
3.3146

S Z E W SK IE G O  p rzy  k raw acz a  sam odzi 
raz . S a lc s , L w ów . 3 M aja i7.

TO K A R ZA  l m tfn ierów  sam ochodow ych  p rzy jm ie  z a ra z  - 
Au fo - -M o to r ; L \vów .; Kope-ni jka 54. 4485:

D AM SKI F R Y Z JE R  lub  ir y z le jk a  p o trz e b n i z a ra z . 'R u d o li 
P itr fz l  — )io;i.el G eorgM a, i 33306:

lN  l t L .  O SÓ B I; (G O SPO D Y N IE ), zn a w c a  U 'ę  DOSKONALE 
NA KUCHNI —  p rzy jm ę  na jg o b ry c h  w aru n k ach  K rz y - -  
,ł z to fovń c z ; L w ó w ; S o k o la  4; I i . .  P i c o .  9284: -

K UCH A RK I; z d o b ra n i  św iad ee jw  om* p iz y jf ę :  A'pad oni o ś ć :
P ie k a rsk a  14, u d o zo rp zy n i. 33305

SA L D O K O N ’1 Y STA  ban k o w y  o ra z  kHka zdo lnych  s il Łu-
c h a lłc ry jn y e h  m ęsk ich  i p ra k ty k a n tó w  b iu ro w y ch , c h rz e ­
ścijan  zn a jd z ie  '  k o rz y s tn e  uniicszczcB ie w  pow ażne j 
lw o w sk ie j in s ty tu c j i .  Z g ł* :z e n ia  z  odp isam i ew en f. ś w ia . 
d c c jw  pod ,,Po!b?.nk‘‘ do G enera lnej E k spedyc ji O głoszeń  
K izysztofow . je z :  L w ó w ; S oko la  4. 44S4

M ŁO D SZY  s łu ż ą c ^ , z n a jd z ie  z a ra z  posado  a  firm y  G e rb e r  j
G ,n-j:m ietz ^— L w ó w ; K op ern ik a  5._________________33302:

SŁU ŻĄ CA  m ło d a : um ie ją ca  g o to w a ć ; s p rz ą ta ć  z  dobrcm i 
św iad ec tw a m i p o trz e b n a  z a ra z  do dw ojga  p a ń s tw a  — bez 
p r a ip a ;  dom  kw yolbcki; L in d eg o  6 ; d rz w j 5. 33304

P O T R Z E B N A  d o ch o d z ąca  d o b rze  rekom endow ana. C h o d k ie ­
w ic z a  8 ; I .  p  fta lew o. 33272:

C H Ł O PC A  z d ro w e g o ; u czciw ego  
,,Do»ro,feum‘‘ — S a p ie h y  34,

p rzy jm ie  sk lnd  m ebli 
33278

K i ś s z K A G U f i  j u s x Ł B ? y .

roSZU K U JP. d h g a j tk i ł  unieblow rticfco poKoui w  ś ró d m ie śc iu  
z  o sobnym  w chodem  c w s n l u c i f o r . t j - p . i n e m .  C zy n sz  
r .b o ię fn y . Z t lo s z c n ia  do A dm . pod  H A N D LO W IEC . 33265

FjoS Z U K U JE  poko ju  z  J tu c h n u : m o ż li-  ie  e le k try k u . —
L is ty  b iu ro  S o k o ło w sk ieg o  pod  „I5C d o la ró w 1',  332-H:

M bO D A  panna sW cligciitna  p o szu k u io  w spóśncgo m ie sz k a n ia ; 
Z g ło szen iu  do A dm . W ieku  pod  M IESZK A N IE. 33285

P O K O JU  k a w a le rsk ieg o  z  m cblam  la b  ’-ez m a żF w ie  z  o
s o b u .in  w e jśc iem  p o szu k u je  nafychm iaafl za  czynszem
y .cd lu g  um ow y . Z g ło sz en ia  do  Adm. pod SO LID N Y . 33Ź60

P O S Z U K U JE  3 poko jo  z  k uchn jn  ew en tualn ie) z  mi-blan — 
r.-/..]in3Ssciu. Z g łu sz  n ia  pod ŚR Ó D M IE Ś C IE  

"  33028
m o ż liw e  w  ś ró d m ieśc iu , 
do J d u i .  W ieku  N ow ego.

DAM  w i; g ir l  i c z y n sz  w ed łu g  um ow y  z a  pokój k aw a le rsk i 
d la  dw a li m łodych  z  akad . w y k sz ta łć : m ein k u p .ó w  — 
n r .  z  u trz y m an iem . Z g ło szcu iń  pod  W T G jIIL  do \r 'm . 
W ick u . _   _ 33027

ZAM IANA dv a poko je , k u d in ia . p rzcdpoL ói, p e łn y  kom fo rt, 
k o ry ta rz o w y  sy s te m , s łoneczne. o k o licy  Z yb lik iew icza  
zam ien ię  n a  3  4 poko ii z  ku ch n ia  z  p f f ty m  kom fo rtem  

w  +ei sam ej o k o licy . W aru n k i d o p la iy  w ed łu g
lit; Ilrt v  z i/y/izwjr -  I
•i; w  t e 1) sam ej o k o licy . U  ..runki d o p la iy  w ed łu g  

W iad o m o ść  z  g rzeczn o śc i ,.Bcr.f.cl i yFcin1' ul.
33223

jn oż liw  
umov y.
H a llc H  14. sltL P

PO S Z U K IW A N E  m ieszk an k i 2 do 3 pokoii z k u c h n ia ' e w e n . 
tu a ln io  m eb lam i W a ru n k i k o rz y s tn e . O icrfły B iu ro  Z w ią ­
z k u  M ałopo lsk ich  C ukrow n i. B ic l tw s k k g o  ó. 33227

ZA PR O W IA N TY  i goić ..k e  p oszuku je  , .z c c li s tu d e n tó w  
(osobnego ) poko ju . Z g ło sz en ia  , pod  .P O W A Ż N I"  Admin. 
W ieku .___________________   > 33237

P O S Z U K U JII 2 .c h  ro k o ik ó sy  i kuchn ia  cd  z a ra z . D am  12 
c tu . ż j ta  i 5 akc ji p rzem y s ło w y ch  b a rd z o  w y so k ich . — 
C zy n sz  w ed ług  um ow y . M oże b y ć  na p rzed m ieśc iu  lecz 
b u źk o  tra m w a lu . Z g ło szen ia  A dm .. W iek u  F . M . 33242

S K L E P  o o d s tąp ien ia  zam ożnem u k a to lik ó w , w  ś ró d m ie ­
ściu . Z g ło szen ia  do -A d m in is trac ji W iek u  N ow ego pod 
S K L E P . *      33186.

P O K O JU  um eblow anego  z  osobncin  w ejśc iem  p oszuku je  in ­
te lig e n tn a  panna b iu ro w a  z a  cz y n szem  m ies ięc zn y m  15 
m ilionów . Z g ło szen ia  pod  SZA RO TK A  a a  A d m in istra  
cii 'fi leku .___________________ — i  ------------------------- 3313łi

D Y STY N G O W A N E m a łżeń stw o  b ez d z ie tn e  p o szu k e ic  poko ­
ju z osobnem  w c iso e in  z  m eb lam i lub  bez . Z g ło szen ia  
pod  W . 9 "  W iek  N ow y. 33138

SZUKAM  um eblow anego  uukuiu z  osobnem  w ejściem  za 
w y so k im  czynszem . — N a ty c h m ias to w e  zg ło sz en ia  pod 
URZĘDNIK H A K O W Y . 332'8

I Ł sŚLS*^ P O s / l O  P O S Z U K U i A  a m n s a

**ANNA z a ję ta  3 go d z in y  w  p raco w n i k raw -cck fe i z a  w jk t 
f nijcSzkanjo  za jm ie  s ię  g o s p o d a rs tw e m  do m o w em ; Zzto- 
&zciiiet do W icku  Pdd RY SIA . 33098

B a r d z o  zdo lny  k u p ie c  szu k a  Jak ąk o lw iek  p o sad ę . N a źą_  
dan:e  g w aran c ja . Z g ło sz en ia  ped  „ W o ln y  la t  2H'1 d^)

^  M m in is-frac jf. ' 33225

P |?Z Y JM łE  ja k ak o lw ie k  posadę  b y ły  k ie ro w n ik  fa b ry k i. —
^ O głoszen ia pod „ N a ły c h a iJ a iK 4 do Adm. W ick u . 32540

^ N N A  in te l .  l a t  18 — p o szu k u je  ja k ie ik o lw ick  p o sad y  — 
do p ry w a tn e g o  dem u . P o d  BI^ONDYNKA do 

A ul0. W icku . 93217

M ŁO DA  pan fenka % lep szego  dom u — po szu k u je  posadę  
do dzieci'. P e d  JU L IA  do Adm. W i c k u .   33216

O SO BA  młcifta ii sobidaia poszulóuifd p osady  b fu ro w ej lub
s ta ło  z a ię c ie  k jflle rk i ód 1. s ty c z m a . B ezzw ło czn e  ’ł%\q— 
s.zenia pod SO LID N A  do Adm. W icku  N ow ego. 33261:

JE S T E M  z p row iiicff m am  2 kf. g ’‘m n .; 17 la,t — poszii— 
ku?ę odpow iednie}  p o sad y . Ł a sk a w e  zg ło szen ia  jd o  Adm. 
W ie k a  pod PP£& V iN C JA . * -  -  “  - — L  33279;

S IE R O T A  m ł td a  i t i f ł l .  poszukujci p o sad ę  ja k o  nauczye-M ka 
lub  to w a rz y s z k a  dziecku  n a  w y jaz d . Zgł_ęsz€3!ia do Adm. 
ro d  EN ERG ICZN A . 33290

r f l : N f t U H A

a . L \ ' f E  * l 'e |r a r .g c r  donnę 1 lecons d e  fran ca is  — G ours 
d c n s e m b le  — eond itio r.s  a v a n t» fe n s e s  4—5 C b n .,c low . 
sk idgo  9, I. po rpe s  gunclie. 3333?

RO ZPO CZY N A M  no w y  k u rs  k ro ili J  s z y c :a  dn ia 2 s ty c z n ia  
I ś24. „ Jo la n d a  ' S ta sz ic a  S (boczna  C h o rą ic z y /n y ) .  32973

L A lW A  m eło ilą  w y u czam  w  k ró tk im  cz asie  k z j  ka f r a n ­
cusk ieg o  i n iem ieck iego . D łu g o sza  3 7 ; łf. p. 3316S

E l t Y e e  a  1 t r s n ą e r  d o n n o  l e c i  n s  d .  f r a n C a i s - e c u r s  
d ’ e s e - n b l e - c c n d i t i o n s ,  s v a n t a g e n g e s .  C h m i e l o w ­
s k i e g o  9, 1 p o r t e  a g a r . c h e  2 — 3 . -  3 2 5 4 7

D O  N AD 7.W Y CZA JNEOO  EG ZA M INU  z  .z e śc iu  klat. g i -  
itm «z’ :lnych  (d la  u iząd n ik ó w  | w o jsk o w y c h ), KURS 
PR Z Y G O T O W A W C Z Y  rozp o czn ie  s(9 z  p o cz ą tk ie m  s t y .  
e z n ia  w  ■ zkole „E C O L f R tF O R M E '1 PAŃSKA 14. fu fe r .  
iiir.de  t w p isy  do 15 g rudni*  T am że  k u rsa  d o  ^ U i  .ry  
Z im uazialnej. 31463

P O S Z U K U JE  k o rcp e iiy fo ra  — k tó r y b y  nniifl p iz jg c ą o w a l 
w  g 'jd z 'n ac li T rrcdD o/udniuiY y -h do  eg i rm i iu z. k la sy  
s zó a fe i s zk o ły  ś r td n je l .  Z g ło szen ia  do  _Adni. \V jek  ped 
..G im nazjum  M zicm . P rz y ro d n ic z y " .  33271

U DZIELA M  'd k c ji m a te m a ty k i w  za k re s ie  6 k las g iirm az jay  
n ych . Z g ło sz e n ia : S z y d ło w s k i;  u l. N a B (on ,«  10; lii  p .;
etcl gotlz*iny iTT- 12 ; 332S1

s s s 3 8 s s s b « n a ł ż s ^ t w a

K TO  p rag n ie  s ię  ożen ić  lub  w y jść  z a  m ą ż , n iech  z  r u n i ą ,  
n iem  zw :ó c j s ię  do  firm y  ,,P U 'c ia ‘‘ w  N ow ym  S ącz u  — 
S k ry tk a  p o cz to w a  12/d. 4263

P R O F . gi.m ii.; a r f .  m a la r z ;  fa t 25 rzek o m o  przysil.-ojny — 
ożeni’ s ię  z. pan n ą  k tó r a  m u dopom oże do  ukończen ia  
s h id jó w  m a la rsk ic h . Z g ło szen ia  p od  ZD O LN Y  do Adm. 
D y sk re c ja  Zd p.ewT. i ona. 33241:

~ZJ2 s ZNALGZI0 ^ 9 aK S
DO ODEBRANIA su k a  ( le g u w i tc ) ; Z n ie s 'c n 'z  n o y « K r. 333 

u A n d rze ja : rea ln o ść  W ilniuriśkicgo. 3 3 3 0 5 *

kupiyr.ą na l .cy ta cy i  14. grudnia  I J t l Ł i S J I U .  (L ew e  
o k o  i p raw a  n o g a  chore).  K i o  w ie  m ie j s s e ,  g d z i e  

p rzy b y w a ,  p r o sz ą  a b y  z g l o a  t: K apitan  Ryszard
A nderie u'. G o siew sk ieg o  4, n a p r z e c iw  S a k r a m e n t  k

33254

ZG U BIO N Ą  le g ijy n .a c ie  k o le jow a na n az w isk o  Jó ze fa  T a — 
b n d in k  — p iu s i zna!!azcQ*do o d d a . t a :  K ąp iiiiła  O rm ia ń sk a  
p - t y  ul. S k a rb k c w sk ie j. * 33228:

— i  K U P . - & ©  I  Ź W E & S .

KILIM  c z tc r o - m e t r c u y  z  \\ fó c ż k i s z w a jc a rsk ie j sp rzed am  
z a  8 do larów  .B o g u s ław sk ieg o  1. 18; II. p ię tro . II. schody  

__________________   33153

SFRZFDA .M  p ie c y k  ż e la z n y  z  ru ram i. Z g ło szen ia  
t a s z a  G ło w a c k ie g o  1. 22', I* P. dzw i 10;

uf. B a r -  
33140

PU SZK I b la sz an e  z  m lek a  k o n deusow anego  k u p u ję ; p łacę  
n a jw y ż szo  ceny . L . W iR tels; fa b ry k a  chcm . — L w ó\v  — 
P a n ie ń sk a  9.     33102

SY PIA LN IE , ja d a ln ie ;  g a rn i tu ry  sa lo n o w e m 
an ty czn e  m e b le ; K o łłą ta ja  5 ; S to la rn ia .

i z  m a h o n io w e ; 
32207

SA M O C H Ó D  c s o b ą w y ' lek k ie j k o n s tru k c ji — ś w ia tło  i s t a r  
to r e le k try c z n y  okazyjnK i sp rz e d a  ,,Sk.V ‘ L w ó w . K ordę— 
c k e g o  1. ------ 32923

Z R A SO W E G O  m u łu  D oberm anów  — Jeszcze jeden  p ie­
sek  i jedna  sneafcu rio o d d a ira . W iad o m o ść : D r. Z ie — 
m ilsk i J a  g a l io n  li ra  20/TI.L n i. 2—3 popo łudn i n. 32733

'.R A N S A K C JE : k łp n a  i ''sp  i c d a iy  d « łe \ru s ts iió w , m a ją tków  
le śn y ch  ; ro lity ftli; te ;c n ó \v  na ii o w y c h ; ;  o b ie k tó w  p rz e ­
m y s ło w y c h  j r n in o ś c i  w  całei PoPscc p rz e p ro w a d z a  ttcz- 
ciiwia ii s z y i ł g t  A genu ja  „E w  o! u f a "  ul. O sso liń sk ich  11.

        32383

SPR Z E D A M  ra g la n  m ę sk i;  p ła sz cz  d a m sk i;  b u ry  z  c h o ­
lew am i, Z y b lik ie w ic z a  I d j  I . P. 11— U  3 —4, 33233;

F O R T E P IA N  k ró ik i. k rz y ż o w y  p ra w ie  « o w y . fp rzed a m . 
N ow acki, P a ń sk a  17. ^  > 33229

ZA SKORKI — ta ją c e  — p łacę 700.000, K upuję s t a r e  u b r a „ *
0 a, un ifo rm y, o buw ie , bicltzneu d y w an y , m e b le ; rzec zy
s try c h o w e . K artk a  p o cz to w a  w y s ta rc z y ,  p rzy ch o d zę  pun­
k tu a ln ie . L w ów , G ro ss , O rm ia ń sk a  19, 33239

SUKNIT; g ta g a to w ą  je d w a b n ą  na Uc 18—20 sp rzed am  łan jo . 
P iao  J u ra  7 , I. od 3—4. 33247

SPR ZED A M  skłtto s p o ży w czy  z  kom plefnem  u rządzen iem
w ra z  z  to w a re m  p rz y  b a rd z o  ruch liw ej u licy . Z g ło szen ia  
od 1—3 T eattynska  12 a I. p .. l ly n o w s k i  33249

K R ED EN S dębow y? 2 kuchenne s p rz e d a m ; Z ie re ia łkow —‘ 
s k ieg o  p ra c o w n ia ?  33142 .

- - — u * “  — — — r —i-----------------------*
L O K O M f)B iL E : R ofły  p a ro w e ; r r .o to ry ; u rz ą d z e n ia  m łynów  

ta r ta k ó w , g o rz e lń ; m aszyny  ro lno  Jfp . kupu je , sp rzed a je
1 p rzy jm u je  w  kom is B iu ro  te ch n ie z r .o jia n d lo w c  j . W O - a  
L U J 'A “ O sso liń sk ich  11. Ś220Ą

K U PIł; W Ó ZEK  d z ie c ię c y  u ży w an y  w  d o b ry m  s ia n i e ;  — 
Z głoszen ia  pod  FLEOANCK1 do A dm . W ‘cku  9283

XOA1PLF.'iNY n io tó r  s są co  g a z o w y ; f a b ry k a tu  D eu fz  
- a roku 1913; 60/70  P S  z  cy lin d re m  ? kołem  p o p ęd o ­

w ym  na-fychnłiasńi do sp rzed an ia . B iiz szy ch  in fo rm acji 
udzie li S ek c ie  łłam dlow a K oła M ły n a rz y  — L w ó w  — 
ul. B o  m ów  3 ; H f p. 4480

D RU K A RZE! S p rzed u ię  tsn ito : A u g sb u rsk ą  m a sz y n ę  po*—
sp ie sz n ą  60 X ” 9 3 ; F ran k e n ra lsk ą  ,-50 85; B o s jo n k ę
20 X  30. num ^r& ioTy ręcz n e  4 i 5_c{o c y f ro w e ;  m a­
sz y n ę  do  c ję c ia  K rauzego  6 5 ; B rcb m sk ą  m a sz y n ę  do 
sp a ja n ia  k a r to n a ż y ;  w szyftfA o loco  L w ów . — L oew  — 
L w ó w ; u l, L w fa  l .  ■ 33262; '

K U P IĘ  w illę  lu b  d o m ek  w zd ro w ej górskJ-nj lub  p o d g ó r­
sk ie j o koP cy . Z g ło szen ia  d c  G eneralne) E ksp ed y c ji O g ło . 
s z e ń  K rzy sz fo io w ic z , L w ów . S o k o la  4 pod L E T N ISK O .

-  —----------------      ,4455 i

SA M O CH Ó D  lan d o lc t m a rk j O P E L  30 H P . lekk i ; e k o n o m i, 
c z n y  p o  szcze g ó ło w y m  g en e ra ln y m  rem oncie  z a ra z  fan jo  
do sp rzed an ia . W iad o m o ść  „A u to— M o to r"  L w ów , K oper­
n ika  54; fe le t. 194, 4454

B.4RAN1CI; D O  SANEK Kupi f irm a Ju liu sz  W e is s ;  L w ów  1 
P o to c k ie g o  26. 4475

KU/lJSiĘ P O L O W Ą  ku p i f£rma Ju liu s z  W e js s  — L w ó w  — 
P o fo ć k c g o  26. 4476

BU ND A  p o d ró żn a  do sp rz e d a n ia . M arty K onopnickiej 10 —• 
1IL P. w p ro s f  sch o d ó w . 33291

£ P R /'F D A M  o k a z y jn i^ ; 5 .skórek  no w y ch  z  b ib e re tó w  z a  
25.OC0.G4) MA.-; 6 ba raj ik ^  w  popiM Iatych « G w y c ł^
za  18,Of^O.CCO M k .; K o łn ie rz  m ęski, z  w y d ry  s c h k in  — 
n o szo n y  z a  5.COO.OOO M k .; K o łn ie rz  dąiask? . m c tln y ; 
n o w y  z  i^sa c z a rn e g o  z a  ^95,000.000 M k. — K o łu 'e r*  

dam ski: m odny  n o szo n y  z lisa  c z a rn eg o  z a  20(300.000; —• 
T y lk o  cd  d n ia  17 do 18 g ru d n ia  b r . od  godziny  3 _ cP i 
do  8 w iec zo rem . M ochnackfego  9; H . r i ą ł r o ;  —  d rzw f 
n:i p ra w o . - 33295:

P R A S Ę  do  s i jn a  t r y b o w ą  p ra w ic  nrrw ą — o k az y jn ie  do 
s p rzed an ia , EM  T E  HA L w ó w : K o p e rn ik a  42. 33296

EL EG A N C K IE  p a l to  z im o w e  do  sp rzcda jiia . T c a ty n s k a  3 5 ;
II. p . na p raw o 33297

ZIM O W Y  p ła sz c z y k  ze  zd ro w eg o  9„c ;o  le tn ie g o  c h ło p czy k a  
okazyjnie! do  sp rzed an  a ;  ta m ż e  damskie* bucik}  n r. 3 7 ; 
sukno  — lakj.cr. U lica  K róla L e sz c z y ń sk ie g o  6 ; I. p. l 
d rzw i n a  le w o ; 33282:

K U PIĘ ła d n ą  p alm ę. Z g ło sz e n ia : J . W . S «bf.cszczyzna 15J 
_  "  33277

ELEG A N CK I ż a k jc t  z  a s tra c h a n ó w  f p ła sz c z  d am sk i —* 
sp rzed am . D w e rn ick ie g o  46; I. p. p rz e z  < p o d w ó rze  —* 
od 1 0 - 3 ;  L 33286

F O R T E P IA N  k rz y ż o w y  p ó ł koneer-i.cw y m a rk f  , ,B a c k e ra ,ł 
w  d o b ry m  s.jan ’d do sp rz e d a n ia . W iad o m o ść : S ta c ja  k o ­
le jo w a  S m y g a  M asło w sk i. 33289

■»-— —— ■   — —  1 “ 1 *
D W IE  k a re ty  u ży w a n e  z a ra z  do  s p rzed an ia . W iad o m o ść : 

W |lla  C le n iu ; L w ó w ; S t r y js k a  b o cz n a  2 (o b o k  rogafki*
S try islcfiej). 33287

O K A ZJA ! Au{o . .F o rd "  m odel fab ry cz n y  z  ro k u  1921 —‘
w  zu p e łn ie  d o b ry m  s ta n ic  do sp rz e d a n ia  z a  350 d o la ró w ; 
W iad o m o ść  w  S p ó łce  z  o g r . po r. ..B rzu c h o w fce4* — 
Z a k ład y  k lim a ty c z n e  i p rzem y s ło w e  w  B rzu c h o w icach  — 
T e le fo n  N r. 2.   33263

OKAZJ A!  S p rzed am  dom  p ię tro w y  ko ło  d w o rca  ko l. „ P a .  
row ozow iii'*  z  p a rc e lą  600 sążn i ul. pod Kobeią — r ó f
n a p rz e ć 'w  e le k tro w n i n a d a ją c y  s ic  n a  sk jcp  huTftiw ny 
lub  re s ta u ra c ję . C ena 9 t y s .  do!. W ia d o m o ś c i  ul ^ ło f *
1 : 30 F e lik s  W ał tiki cw fez . > •  33267: ^

O K A ZJA ! S p rzed am  2 m orgi, p o la ; sad  na  S y g n jó w ce  121 
n a d a ją c y  s ię  n a  fa b ry k ę  lub  in n y  z a k ła d  w  p o b liżu  ram p 
i . ^ i . - i ,  a jtco {j0)< W iarK -m ość: F d ik s  W a łu k  e w K *

33356:
ko le jow ych . 4 itys 
u l. Z ło ta  1: 30.

ZA 8 P O R C  po ży czk i zes-j-aw ie n c  dam  e fe k ty w n e  w zg lę ­
d n ie  ku p ię . C E L  ER 17 AS — Ja g ie llo ń s k a  17. 33268

JA D A LN IE  m odno — sy p ia ln ię  ja sn ą  —  salon  c z e e z o fo w y ; 
pokó j m ęski z k lubam j — s y p ia ln ia  o k azy jiia  —  M&HkJ 
po leca  ma g u zy « incb l; A R S  — l i p i d  K rak o w sk i. 33276

IN T E R E S  fa b ry c z n y  d o b rze  s ię  re n fo ją c y  z  nift’.szkan?«ni 
\vc4V.cm i h a lą  fa b ry c z n ą  Ic s t do s p rz e d a n o . W ać n in o ść  
W ick  N ow y pod  ,-D O LA RY ‘Y tć226

i



12 *W’fEK N O W y *  Nr. ó t 4 b  * dnia  18  g r u a n ia  j& śb

f9 OLKA H
u w ó w. „  .„..JW Ijlltj PO ŃCZO CHY, RĘKAW ICZKI

R y n e k  3 5  w yrc& ® y tm m m w Ł  -  m ysaisiowai!
145?

NAJLEPSZYM i NAJWYDATNIEJSZYM

S3 Itan Iiiiloj „EUKOS"
t ^ w i e r a  p o d  g w a ^ a n c y ą  I O O  p r c .  t ł u s z c z u .

W szęd zie d o  nabycia.
4 tS 7

• * «  j a  m  a  am  mm mam « *  j a a  I S f l l B o  f c g g a g w ą  h u r t o w n i e  ;  d n t a j i . c z n i o  p o  « « n a c i s  f a b r y c z n y c h  p o l e c iKALOSZE l SlkiOWCE s. feder SYKSTUSHA 7«
'ft.w. MK£.ł .-z-1 sr” m  K rh &\*nuzvmtSa 5» B -.w U w a g a  na f irm ę £• F E O F R  i N i .  don iu  S Y K S T U S I Ć a  7.

4U>5

nie  p o w in n o  s ię  z a n ie d b y ­
w a ć ,  b o  c z ło w ie k  s ta je  s ię  
n ie sz c z ę ś l iw y m  i d o  końca  

życia  chorym .

jipecjaine bandaże na przepukliny u dzieci i o 
,ób starszych. Na skrzywiona plecy, nogi i "arby, 
lecznicze aparaty ortopedyczne. Ola amputo­
wanych sztuczne nogi (Protezy salonowe"1. Oso­
biste jawienie Się chorych jest konieczne. Przyj 

muje od jj. 9—l. przedpoł. i od 3—G. p .p,
r Ł  ^ ■ E » J 3 l ^ ‘ O X = Ł ,X %

Z ak ład  lec /n iczy ch  n.m daży i ortop ed yczn y ,

u r a r ,  K r a s i c k i c h  i .
4486

PANÓW
t ib  iące  o s w e  zd r o w ie ,  kupują b y g .  artykuły  s u m  o

/e. t a k  |ak. przed  w o jn a  S r F E D E R
t y lk o  u firmy  

L w ó w ,  S r f t s t u s K a  7 .  >8753
W ysy łk a  no  p r o w in ę y ę  o d w r o tn ie ,  U w a g a  na
firmę S. F E U E H  i Nr. d o m u  S V K S T U S K A  7.

1 4 6 4

PIEMAOZ
m M i  ssarpBfsw Wi

i tp.  ty lk o  p ie r w s z e j  jak. Scl u zna-

za o s z c z ę d z a  s o b ie  
każdy ,  k to  kuouje

s i j f i i i .  s r l i l i i  nei z  tan iośc i  i so l id n o śc i  f i r m y

S «  L w ó w  S y f i s f u s k a  1 ,
•Specj a ln y  d z . e  ł t o a l e t o w y  p o  c e n a c h  f a b r y c z n y ;  h.

O  a R  M O  p i ę k n y  u p o m i n e k  ś w i ą t e c z n y  d o ­
s ta j e  k ażdy  z-kupujących. “3BQ U i  rasza  s ie  ła sk a w ie  

rre k e n a ć ,  co  d o  p r a w d z iw o ś c i  n i . ie jszeg o  o g ło sz en ia  
b a z  p rzym u su  kupna. U w a g a  n a  f i r m ę  i Nr. d o n u  7.

4+29

g g S & y s t k i e  P .  T. P a n ie  zneją  
W  o d  d a w n a  n a szą  so l id n ą m mmmi t a  n i ą  f irm ę a te m s a m e in  
b e r  w s z e l k i e  s troje  k u p ują

ty lko  w  n a sz y m  m a g a z y n ie ,  —  z k t . r y m  ż a d n a  f ,  ma nie j e s t  w s ta n ie  kn.rkurowaó- —  J a t o  d o w ó d  
p r a w d y  i ła tw ej  or ien tacji  Szan- P. T. P ań ,  przytarzawny n ie k tu tz  cen y;

P ła s z c z e  ang. 
S u k n ie  jedw .-tryk .

.  b o s t o n o w e  
S p ó d n icz k i  v/ełn.  
UzU frok i  f  an e lo w e  
Bluzki p ik o w e  ■

* kreton ow e  
Jum pery  w e łn ia n e

rientacw 5,700.0(X>
7.0 00 .000  
9,206.000
4..200.000 
3448Q.O 0  
1 ,? 0 0 . .0 0

630,000
5,800.090

kamizelki w e łn ia n e  zagr ,
Z a z ie ta  wetn . ( sw ea tery )
Jumpe.ry iedw . tryk. . .
K o sz u le  s z y fo n o w e  
M ajtki s z y fo n o w e  
K o m b in a cje  I-szej jakości .
P o ń c z o c h y  w e  w s z y s L:ich ko lorach  
P o ń c zo ch y  z i i o o w e  p.i tent.

□ M )  • 
‘J 50ii.OOO
7 .80 0 .0 0 0  
b,8CO.Of C* 
1,600X02
1.800.000

520.000
650.000

\&S damsMiih 6 r0 nste!na» M  Szpitalna 0.
S p ecja ln y  o d d z i a ł  w y-ipraw  t l a b s y t h  o  5 ó°/a fcatUtej n r s  s « f n lr f e .  -  O fiaruję  

tuzina k o szu l ternu, k to  u d ow oin ?  / s  to  n ie je s t  praw dą. (JtóPfttEA! Z w ym ien ionych
artyku łów  sp rzed aję  ty lk o  po jednej sztuce. —• Ola U rzędniczek za ukazan iem  icgM ym ccji opust.

£33
443 0

o d p  sowane ' i z  m . t r a ,  p c r t je  y ,  ł a p y  na ióżka, chod.i!  i. a y r a , ' \ .

E X  IKTo-TSffl riSSS h  nZZr" B B 1 “ S.

—  i' ~ j i ' ~r j .  .— , ----------  .. — , —j ,
łóżka sk ła d a n e  r żr eg o ,  s y s t e m u  i kar.a k". O to m a n y ,  w k ła d y  d o  ł j -  
i e k ,  roaterye  m e b lo w e ,  cera ty ,  l in o leu m  p j l e r a  h u r to w n ie  c e ta l iczn ią  
E  ł t o m b l i i ,  L w i i r / ,  B r a j a r o w s K a  g f  4 + 24

męską gotową i na zam ówie­
nia w wielkim wjrboize ocleca  

U l  t : £ \ Z 3 . i  o tLlBiŚlMIiflll I
R A D  3 R O S E K W U R Z E t

W  ®  W . Kô or̂ nifea 2 4 , «

ł3l@ E>ynujt3e c l łu » la .  z g i a b n c ś c i  i t a n i o ś c i  u ż n a n e j  z e  s o l i d n o ś c i  f  r m y  ^ 9  *F  l i g i  to a ® ,  lykslmkn 7
U p rasza  s ię  ła sk a w ie  p i z e k o n a ć  c o  d o  p r a w d z iw o ś c i  tiinii i s z e g o  o g ło s z e n ia  b e z  p rzy m u su  k j  n v  —• U | l  \vJA n a  f i m ę  S .  F £ D K 8  i Nr. d o m u  S y k s ł u s k a  7.

4423

N a l e ^ t o & ć  p u c g i o  wvą o p ł a c o n o  r y c * a 4Łosk». Wydawca „W+ek howy^ o półka wydewnic*».
Orukiftm S p ó łk i druk. wP r « sa “ , u ł. S o k o ła  4


